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ZAWIADOMIENIE. 


F i TF Podajemy uprzejmie do wiadomości, że została otwarta w Łodzi 
Dal Ostatni dzień Dzis! || Percezentacja | a Götz - Okocimski 
past Ostatni dzień Das (2 | Rerczestecia Jana Barona Götz- Okocimskiego 
e W 
ola e ri zw Browar Okocim -— król piwa polskiego — zdobył od 80 lat dla swych niezrów- 
M manych wyrobów sławę światową. 


Polecamy 3 specjalności: M ARCOWE (jasne) 
ERSPORTOWE (ciemne) 


w najlepszej swej kreacji 
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Do każdego biletu do lóż, I i II miejsci dwuch È 


biletów IH miejsc dodaje się bezpłatnie pudełko 
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Wiedeń siedziką organizacji zamachów 


r WIEDEŃ, 20 maja. (Własna służba telegraficzna „Głosy Polskiego“). - 
"Jak korespondent „Głosu Polskiego“ swego czasu donosił, przychwycił rząd 
|bułgarski dokumenty, z których wynikało, iż we Wiedniu znajduje się cen" 

Zamówienia ` 4 rala ruchu rewolucyjnego na Bałkanach. Władze austrjackie stale temu 
ih KUŚ Kwiatowe przeczyły. Mimoto policji wiedeńskiej udało się wczoraj wykryć we Wiedniu 
LLU U Ni IMU WU centralę, składającą się z 20 osób, prawie wyłącznie cudzoziemców, a któ» 
do jesiennego wysadzania przyjmują Š] rej zadaniem było zorganizowanie obecnie w Jugosławji podobnego zamachu; 
Składy nasion, oraz przy-||;ąkiego dokonano w Sofji. Wszyscy cudzoziemcy, którzy brali udział w ma- 

rządów ogrodniczych A chinacjach tej centrali otrzymali nakaz opuszczenia Wiednia. 

L. Jasińskiego 


w Łęczycy, prowadzone od roku 6 
1870. Oddział w Łodzi, Andrzeja 10. $ 


Wyżymaczki i primusy 
Aluminiowe naczynia 


Kuchenki naftowe i spirytu- 
sowe 


Noże, łyżki i widelce 
|Emałjowane naczynia 
Miynki do Kawy 
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| Dr. med. Palatyn węgierski odżył 
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Polska składa u progu Sulejówka trwogę o byt ojczyzny 


Społeczeństwo polskie najpięk-| sposób, aby jeden paraliżował dru-;go powiernika policji politycznej, |Hitycznych — wobec mienia publicz 
nego, wobec zasobów oraz intere- 
sów państwa, 


niejszy złożyło marszałkowi Piłsud- | 
skiemu hołd głosami tych wszyst-- 
kich, którzy w obecnej, chmurnej 
dla narodu chwili, pragną powołać | 
go na odpowiedzialne stanowisko 
w rządzie, przedewszystkiem zaś, 
na naczelne stanowisko w rządzie, 

W tem zaprzeczeniu prawa do 
spoczynku człowiekowi, który z 
pośród nas wszystkich najpracowit- 
szą miał drogę życia, tkwi hołd, któ| 
ry tylko najsilniejszym przypada w 
udziale, 


Innym, tak lub inaczej zasłużo- 
nym, lub tylko zasługi swe rekla- 
mującym, Polska rozdaje ordery, 
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Hołd marszałkowi Piłsudskiemu 


| 
| 
| 


| 


giego, Thugutta sprzęga z Rataj- wysadziłaby z siodła momentalnie 
skim i Stanisławem Grabskim; So- najwyższego strażnika bezpieczeń- 
kala z Tyszką, Radwana z Sokalem stwa publicznego, gdyby i w nim, i 
Nie powiem, aby niepokój, jaki z w jego kolegach gościło poczucie, 
tego stanu rzeczy się rodzi, nie Że zajmują oni posterunki służby i 
był uzasadniony. odpowiedzialności wobec obywateli 
Sama zresztą rzeczywistość — nie zaś rządowe posady, 
tydzień za tygodniem bije ne trwo| Do katastrofy pod Starogardem, 
go odgłosem coraz groźniejszych o- do wybuchu bomby Trojanowskie- 
znak, go, przybyła, jakgdyby dla wyrów- 
nania różnic między ministerstwami 
okropną scena zbrodni w gimna- 
zjum im. Lelewela w Wilnie: torial 
najprzedniejsi włodarze naszej go-| 
spodarki państwowej nie mają zj 
A tym- bie nawzajem nic do zarzucenia. 


| 


Jaki dział administracji publicz- 
nej jest najprostszym wskaźnikiem 
ładu i spokoju w państwie? 


Każdy odpowie: Kolejnictwo! 
I tak jest rzeczywiście, 


s 


| 
Niema oltarza, za którymby ktoś, 
żadnych krajowi nie przynosząc 


zdobyczy, ale za to z ogromnym 
zazwyczaj plonem fortuny osobi- 


|stej w dolarach, frankach lub szter 
llingach, Jakoś coraz częściej się 


dzieje tak dziwnie, że ktokolwiek 


przy zniczu narodowym posługuje, 


ten, miast żaru świętego w piersi, 
nabiera złota w kieszenie, Poczem 
nabywa wielki dziennik į ogłasza 


wieńce i tytuły, Jemu jednemu w, S7asem koleje rasze pod zarządem Wszystkim zagląda w oczy to samo|72 kpów tych wszystkich, którzy 


progach Suwejówka składa swą 
trwofe o byt ojczyzny, swe poczue| 
cie nietczpłeczeństwa, swą troskę, 
o niepewne ! zagrożone jutro. 


ie 


Czy może być głębszy í szczer- 
szy wyraz zaułania. 

Ludziom, którzy z tem zaufaniem 
idą do Piłsudskiego, nie wystarcza- 
ją sukcesy obecnego rządu. Im wię- 
cej tych sukcesów, tem więcej nie- 
pokoju zbiera się w ich duszy, 


Nie zadowala ich siinksowy u- 


S 


obecnego ministra stały się przed- krwawe pytanie: zła wola czy nie- 
miotem takiego rozprzężenia, że udolność? Mordercze kule Murasz- 
już sam rząd nie wie, gdzie kończy ki warte są zbójeckiego zamachu 
się tam niedołęstwo, a gdzie zaczy» pod Starogarćem, a kule młodzień- 
na się zła wola i zamach ze strony| cgw, zmieni ających izbę szkolną w 
złoczyńców, By uchylić swą odpo | tatki, jeszcze pat iei stają 
wiedzialność za krwawe wypadki się symptomatem od piekielnej BO 
na kolejach, p. Tyszka składa winę szyty terorysty czy prowokatora. 


na ogólny zarząd „apiezateine, 
sk są Jak na tak krótki przeciąg czasu, 
w kraju; lecz przedstawiciel o| zbyt wlan Gaal, pałek pare olar, 


wych władz bezpieczeństwa, min, ~ rF : 
Ratajski, ugina się wraz z dobra- zbyt wiele zbrodniczej sanowoki 


nym przez się personelem pod| Ale szereg zamachów, eksplozji i| 


nie czynią tak samo, 

Wtenczas to, aby uciec od nie- 
smaku, który zalewa oczy í usta, 
ale też i od zgrozy, która wżera się 
w duszę, uwaga coraz liczniejszych 
zwraca się ku temu, który z raj- 
wyższego w państwie urzędu ze- 
szedł tak, jak ustępuje żołnierz 
zwolniony z posterunku. Ku temu, 
który, budując Polskę, nie zatrosz 
czył się o to, aby zbudować sobie 

orządny dach rad głową. 

Marszałek Piłsudski wydaje się 


_kmiech ministra Skrzyńskiego, pod brzemieniem tak ciężkich oskarżeń | katastrof stanowi jedną dopiero jtym ludziom ostatnią w Polsce o- 


którym odgadują najpoczciwszą w 
świecie bezradność  wykwintneśo 


I interpelacji sejmowych, że jego, stronę alarmujących sygnałów. 
inicjatywa oraz interwencja w ja-| Stroną drugą, cichszą ale nie- 


|stoją rzetelności, bezinteresowno= 


ści i sumienia, Pamiętają oni, że 


delclamatora. Nie mogą dopatrzeć kiejkolwiek sprawi2 słusznie więcej, mniej zatrważającą, jest mnóstwo! pierwszy Naczelnik Państwa dro- 


się znamion celowości 


w polityce wywołuje obaw od jego bezczynnoe | objawów, świadczących o bandyc- gę ku władzy torował sobie 


: 


premjera, który współpracowników ści, Bomba, która wybuchła w war-, kim wprost zaniku skrupułów — w kaptowaniem wpływów, ale pra- 
swych wyszukuje i ustawia w ten sztacie rzekomego czy prawdziwe | jednostkach i w całych grupach po cą i walką, podczas której nad 


Generał SiKorski. oczyszcza armję 


Admirał Porębski wraz z wszystkimi towarzyszami otrzymał dymisję 
Praca nad organizacją naczelnych władz wojskowych 


WRAŻENIA, 

Wczoraj wreszcie po dłuższej 
przerwie komisja wojskowa przy- 
stąpiła do obrad nad ustawą o na- 
czelnych władzach wojskowych. — 
Wszystkie jnne sprawy usunięto z 


porządku dziennego. Należy dodać, posłów: Załuski (Zw. L. N.) i Rusin członka, Upadla 'wreszcie popraw= | spolitej na podstawie uchwały rady 


| trzeciego tej ustawy, traktującego skreślić szefa sztabu generalnego, 
o radzie obrony państwa, Art. 12 jako stałego członka rady — upa« 
przyjęto w brzmieniu, zapropono-| dły, Upadła również poprawka po- 
| wanem przez referenta posła Ste- sła Anusza (Wyzwolenie), 
| dwiema poprawkami redaltcyjnemi nych do R, O, P., jako stałego 


powoływany przez prezydenta Rze! 
czpospolitej na wniosek rady mini- 
strów, przedstawiony przez M. S. 


wpro-| Wojsk, Organizację sekretarjatu 
fana Dąbrowskiego (chrz, nar.) z wadzająca ministra robót publicz=| generalnego R. O, P, 


określa roz- 
porządzenie prezydenta Rzeczypo- 
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głową nie szumiały mu wiwaty u- 
znania i nie uśmiechały się widoki 
powodzenia, Szedł w narodzie swa 
im długo sam jeden, lub z garstką 


nie ustawiał kramiku lichwy. Raz towarzyszów, przectw olbrzymiej 
poraz z pola służby i posłęnnictwa | większości; 4 gdy zwyciężył, oka- 
narodowego wychodzą mężowie, | zało się, że nawet śród pełni zwye 


cięstwa toczyć musiał najcięższą 
walkę, W dniach najwyższego try- 
umłu, miewał chwile, w których 
czuł się bezgranicznie samotny w 
tej Polsce, przez siebie wypiasto- 
wanej; miewał chwile, w których 
zmagał się z nią  najokrutniejszą 
walką swego życia. Od najniższej 
strzechy chłopskiej, od proga tru- 
dów robotniczych ku stanowisku 
wodza i naczelnika przebył całą 
drogę zmartwychwstania polsk* - 
go, nie spostrzegłszy, że istnieje na 
świecie bogactwo i zbytek, roz- 
kosz i wygoda, szczęście osobiste i 


pokój, 


Dziś wyciągają się ku niemu rę- 
ce ludzi, spragnionych widoku jed- 
nej bodaj pary rąk nieskalanych i 
nieskazitelnych, a kezwzględnych 
i stanowczych, 


Ludzie ci, niosąc w piersi pro- 
test tęsknoty i buntu, szukają dlań 
wcielenia, i — widzą je w Piłsud- 
skim, Wystarcza to na akt hołdu. 
Ale czy pomyśleli o tem, aby dać 
Piłsudskiemu siłę? Czy pomyśleli, 
aby od hołdów przejść do czynów? 
Oto jest pytanie... 

J. Przemyski, 


jennej, a polegające na zorganizo- 
waniu ściślejszej współpracy szefa 
kierownictwa marynarki z em 
sztabu generalnego i szefem admi- 
nistracji armji, na decentralizacji 
dowództwa floty i zlikwidowaniu 
niektórych zakładów i oddziałów 
marynarki, na podniesieniu pozio- 


že posiedzeniu komisji stało się ka (Piast), jak następuje: „Orga- | ka posła Liebermana, podtrzymu-| ministrów powziętej na wniosek M. 


wiadomem, że minister spraw woj- nem rządu dla rozpatrywania pod- jąca brzmienie rządowe, za czem 
kowych. gen. Sikorski dokonał stawowych zagadnień obrony pań- oświadczył się z ramienia rządu 
iruntownęgo oczyszczenia mary- stwa i przygotowania sposobu ijpodpułkownik Petrażycki, w myśl 


| mu wyszkolenia marynarki, weryli- 
kacji składu osobowego korpusu 0- 
iicerów marynarki i na ściślejszem 
określeniu odpowiedzialności na 
stanowiskach kierowników w ma- 


S, Wojsk. 


Rezrganizacia 


narki wojennej, Admirał Porębski i ich załatwienia jest rada 
iego najbliżsi współpracownicy o- państwa“, Nad art. 13, dotyczącym 
tzymali dymisję, składu R. O, P., rozwinęła się dłuż 
Z wiadomości tej wynikało pe-, sza dyskusja, w której zabierali 
wze złagodzenie stosunku posła głos prawie wszyscy członkowie 
pułk, Miedzińskiego względem mi-| koraisji, Artykuł ten przyjęto w 
nistra gen. Sikorskiego i dlatego ta |brzmieniu, zaproponowanem przez 
zmiana porządku dziennego nie wy |reierenta, z poprawką posła Zalu- 
żadnych sprzeciwów. |ski, w myśl której w skład R. O. P, 
Zmiany, które wczoraj komisja wchodzi jeszcze minister rolni- 
wprowadziła do projektu pierwot-|ctwa: Ostatecznie artykuł ten 
tego, są naogół dodatnie, roższe-| brzmi, jak następuje: „W skład R. 
rzzją do pewnego stopnia kompe- O. P, wchodzą: prezes rady mini- 
generalnego inspelstora | strów — przewodniczący, minister 

wojsk, a więc przyszłego wodza | spraw wojskowych — stały zastęp- 
naczelnego, ca przewodniczącego; jako człon- 
kowie: minister spraw zagraniczn., 

PRZEBIEG OBRAD. minister spraw wewnętrznych i mi- 
Sejmowa komisja wojskowa, pod nister kolei, Jako członkowie z 
przewodnictwem posła Mącżyń- głosem doradczym — generalny in- 
skiego w pierwszym punkcie po- spektor i szef sztabu generalnego. 
rządku dziennego rozpatrywała Jeżeli przedmiot obrad R. Q, P. dó- 
projekt wstawy o przedłużeniu mo- tyczy zakresu działania innych mi- 
cy obowiązującej ustawy o zasił- nistrów, biorą oni także udział w 
kach rodzin rezerwistów. Po re posiedzeniach R, O. P, na wezwa- 
leracie posłą Jaworowskiego (P, P. nie. jej przewodniczącego w charai 
S) projekt ustawy uchwalono bez terze jej członków. Na posiedzenia 
zmian w drugięm i trzeciem czyta: | R, Q. P, mogą być powołani rzecze 
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obrony | 


której gener. insp. armji i szef szta- 
(bu gen. posiadaliby głos decydują- 
cy, a nie doradczy, 

Na popołudniowem posiedzeniu 
komisja przyjęła następujące arty- 
(kuły rodzdziału I-go rady obrony 
państwa 


Art. 14 przyjęto w brzmieniu na 
stępującem: „Rady obrony pań- 
stwa zwołuje prezes rady mini- 
strów z własnej inicjatywy, wzglę- 
dnie na wniosek ministra spraw 
wojskowych lub generalnego in- 
spektora wojsk, przedstawiony 
przez ministra spraw wojskowych" 


Głosowanie nad art. 15 odłożo- 
no do czasu uzgodnienia stanowi- 
|ska rządu i referenta. 


| Nastęnnie komisja przyjęła art, 
16 w brzmieniu  następującem: 
„Przy prezesie rady ministrów u- 
stąnawia się sekretariat generalny 
R. O. P. Zadaniem sekretarjatu fe. 
neraluego jest 1-o badanie zaga.) 
Inień i przygotowywanie materja- 
tu do obrad rady ministrów, wzglę- 
dnie R. O. P, 2-o przygotowywanie | 


ji 


jait 


IU, 


Przystąpiono następnie do dal-| 
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1 dyskusji szczegółowej | 


nad r a ustawy o erganiza- 


mtt 
Cl 


naczelnych władz obrony pań- 


stwa i przygotowania sposobu 


| pozostawić to praktyce. oraz. aby 


zarządzeń w wyniku uchwał R. 
P, i przekazywanie ich ministrom, ; 
3-0 czuwanie nad sposobami wy- 


zuawcy wojskowi i cywilni", Po- 

prawki posła Miedzińskiego, ażeby; 

die precyzować w ustawie, że mi- 

nister spraw wojskowych jest sta- konania powziętych uchwał. 

iym przewodniczącym R. O, P., ale, Pracami sekretarjatu generalne- 
fo kieruje sekretarz <eneralny. 


marynarki 


Wszyscy dofych zasowi kig- 
rownicy otrzymali dymisię 


WARSZAWA, 20 maja. (PAT). 
Gabinet ministra spraw wojsko- 
wych komunikuje: 


Zarządzeniem x dnia 19 b. m. pan, 
prezydent Rzeczypospolitej zwol- | 
ze stanowiska dotychczasowe- 
kierownika marynarki wojennej 

zamianował szefem kierownictwa 
marynarki wojennej kómandora Je- 
rzego Świrskiego, 

Dotychczasowy zastępca kierow į 
nika marynarki wojennej kontrad- 
mirał Wacław Kłoczkowski pozo- | 
staje w dyspozycji ministra spraw 
wojskowych, zaś kontradmirała 
Zwirkowstieśo podnorząditowano 
szefowi administracji armji, 


| 


| 


Dowódca floty na miejsce koman 
dora Świrskiego, zesta! mianowany 
komandor-porucznik Józef Unrug, 
powołany rozkazem minisfra srraw 
wojskowych z dnia 18 maja 1925 r. 
ze stanu nieczynnego do czynnej 
służby, 

Jefnocześnie pan minister spraw 
wojskowych zwolnił ze stanowiska 
szefa sztabu kierownictwa mary» 
narki komandora Petelenza i za- | 
mianował szefem sztabu komando. | 
ra-poriicznikka Solskiego Eugeniu- 
sza. 

W związku z powyższą obsada! 
zatwierdził pan minister spraw woj 
skowych główne wytyczne, doty- 
czacę reorganizácii marynarki wo- 


pë 


rynarce, 

Zostały również zatwierdzone 
wytyczne dalszej rozbudowy mary 
narki wojennej oraz zasady główne 
współpracy morskiej misji francu- 
skiej z ministerstwem spraw woj- . 
skowych. przyczem misja składać 
się będzie z 6-ciu fachowych ofice- 
rów francuskich, którzy zostaną po 
wołani w miejsce odchodzących do 
Francji niektórych oficerów misji 
w tokowej francuskiej w Warsza- 
wie, Ą 


Meble wiedeńskie 


Sypialki dziecinne 
Gabineciki damskie 
Sypialnie 7 

oraz 
pojedyńcze sztuki 


Poleca; 


Sp. AKC. „Jarmark Łódzki” 


Piotrkowska 44. 


Leżanki I umywalki 
Łóżka polowe i żelazne. 


UWAGA: Patrz. dalej ogłoszenie 
działu włókienniczego 


I 
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Marsowe siowa Frunzego 


Wszystkim grozi i nikogo się nie boi 


MOSKWA, 20 maja. 


«czoraj obrady związku 


polskiego). Z mocnym wojskowym okrzykiem zakończyły się 


one bowiem sprawozdaniem Frunzego o czerwonej armji. 
Przemówienie Frunzego było właściwie wojskowem za» | narka sowiecka potrafi ka 
barwieniem exposé Cziczerina © polityce zagranicznej. | 
Wódz czerwonej armji oświadczył, że w okecnem poło» | 


(Własna służba telegraficzna „Głosu 


republik sowieckich, zakończyły się 


| przyjąć. 
Paśre 


miała się bronić przeciwko Polsce. 

Wśród powtarzających się oklasków, oświadczył Frunze; 
| iż nie życzy sobie, aby flota angielska nie odwiedzała portów 
| kałtyckich. Frunze nie boi się żadnei floty, ponieważ mary" 
zdego nieprzyjaciela odpowiednio 


dnio przyznaje Frunze; 


iż sowiety łożą wielkie 


żeniu nie jest rzeczą możliwą zmniejszyć liczebność armji | sumy na przemysł wojskowy i na przemysł chemiczny, mający 


czerwonej. 
me zbrojenie Rumunji 
w sprawie dostawy bron 


Zdumiewająco energicznie zajmował się Frunze pogloską | 


Wśród burzliwych oklasków powołał się na rzeko- 


oraz na jej rokowania z Ameryką 


i. | popierać. 


s 
Czerwona armia; 


eświadczył w końcu Frunze, 


na celu produkcję gazów wojennych, oświadczając, iż są to 
bardzo ważne gałęzie przemysłu dla wojska i że należy je 


potrafi 


o sprzedaży Anglii wysp Qese i Dage przez Łotwę. Zdaniem | każdemu pokazać, ktoby chciał tego spróbować, jak ciężko 
Frunzego, bandera angielska, powiewająca w zatoce ryskiej | jest wstrząsnąć gmachem sowietów. 


będzie zagrażała Piotrogrodowi. 


Zaznaczyć w końcu należy, że Frunze występował po raz 


Frunze nie zaniedbał sposobności, aby nie pogrozić | pierwszy w funkcji wodza czerwonej armi na kongresie 
Polsce; przyczem ujął sytuację w ten sposób, jakgdybky Rosja | sowietów. 


Wrażenie mowy 
Siresemanna 
Dsfrzężenia pod adresem 
sprzymierzonych 
| PARYŻ, 20 maja. (PAT). — 
| Temps“, podkreślając przykre 


| nażenie, jakie wywołało przemó- „Głosu Polskiego"). Powoli wyjaś- 


wienię „ministra Stresemanna w 
parlamencie niemieckim, pisze; 


„Debata, jaka się wywiązała po 


tem przemówieniu, nie zdaje się wywierany na Chamberlaina, aby 
dzo! ograniczył sferę interesów angiel- 


przedstawiać sytuacji w bar 
korzystnem świetle“, 


Dziennik podkreśla, że dążeniem | osobnienia.. 


nacjonalistów niemieckich tej naj- 


O rolę Anglji na Kontynencie 


Z jednej strony nacisk dominjów, z drugiej chęć utrzymania znaczenia 


w. Brytanji w Europie 


LONDYN, 20 maja (Wi. sł. tej. 71a on bardzo silne oparcie w Bald. 


nia się właściwe tło pogłoski o 
ustąpieniu Chamberlaina, Bezpo- 
średnim powodem tej pogłoski 
jest" właściwie nacisk  dominjów, 


w dość niewyraźnem położeniu, 
z jednej strony 


Polski, z drugiej strony zaś Francja 
skich na kontynencie, Chamberlain domaga się z całą stanowczością 


jest przeciwnikiem tej polityki od- 7 


| padku jeszcze do zwalczenia opór 
Dyplomatyczny sprawozdawca dominjów, które zarówno są nie- 


silniejszej grupy w reichstagu, śra-| „Daily Telegraph" oświadcza, iż chętne zawarciu paktu gwarancyj- 


py, na której opiera się gab 
Luthera-Stresemanna, jest rewizja 
traktatu wersalskiego j zastąpienie 
tych gwarancji bezpieczeństwa, ja- 
kle traktat ten nam udziela przez 
zwykłe obietnice niemieckie. By- 
loby niebezpieczne dla sprzymie- 
rzonych, gdyby nie zdawali oni so» 
bie sprawy z tej sytuacji. 


Luther siędz mocno 
w siodle 


| Dfrzyma! usfum zaufania 


BERLIN, 20 maja, (Własra stuż- 
ba tel, „Głosu Polsk.“) 

Punktaalnie o godzinie 12 w po- 
ludnie ogłosił prezydent parlamen- 
tu Rzeszy Loebe wynik głosowa- 
nia nad wnioskiem socjalnych de- 
mokratów, wyrażającym votum nie 


|uiności Lutherowi, Za tym wnio- 


skiem głosowało 129 posłów prze- 
ciwko 214, 25 posłów wstrzymało 
się od głosowania, 


0 zanrzesfanie walk 
w Marskku 


Wniosek src alistów francu- 
skich i komunistów 
PARYŻ, 20 maja, (Własna służ- 

ba tel. „Głosu Polsk. '') 


Deputowany Renaudel w imie- 
niu socjalistów, a deputowany Do- 
Hot w imieniu komunistów wnieśli 
dwie interpelacje, w których doma 
faja się zupełnego i natychmiasto- 
wego opróżnienia Marokka oraz 
przerwania tam wojny. Prezydent 
ministrów Painleve, który w cha- 
rakterze ministra wojny będzie od- 
powiadał na te interpelacje, posta- 


| wi w związku z tem kwestję zau- 


fania. 


Gradowę hurze nad 


winie, 
| Anglja znalazła się w tej chwili) 


bezpieczenia wszystkich granic| 
„niemieckich. Anglja ma w tym wy- | 


nego z Niemcami, jak i paktu z 
Francją, Dominja uważają, iż dla 
Wielkiej Brytanji są o wiele waż- 
niejsze drogi morskie, aniżeli gra- 


bowiem Strese-inice europejskie, Baldwin ma je- 
mann nię chce się zgodzić na za-|dnak nadzieję, iż uda mu się prze- 


bezpieczenie wschodnich granicikonać dominja o ważności stabili- 


zacji stosunków w Europie, Wobec 
‘tego nie wydaje się prawdopodob- 
ne, jakoby rząd angielski zrzekł się 
dążeń do paktu pięciu za cenę 
„zmniejszenia wagi wschodnich gra- 
nic Niemiec. 


pipowiedé 


Anglia naogół akceptuje projekt francuski 


' LONDYN, 20 maje, (PAT). We- | 
i dług wiadomości, podanych przez iter dowiaduje się, że sekretarz kom 
prasę, dzisiejsze posiedzenie fabi- |ierencji ambasadorów zajmuje się 
netu angielskiego poświęcone bę- /gorliwie wyrównaniem różnic ja- 
dzie badaniom nad memorandum | kie istnieja pomiędzy tekstami an- 

francuskiem, stanowiącem projekt gielsliej i francuskiej noty w spra- 

odpowiedzi na niemieckie propozy- wie rozbrojenia ‚która ma być wy- 

cje w sprawie paktu gwarancyjne- stosowana do Niemiec, Wynik tych 

go, Z tych samych źródeł zapewnia narad będzie przedstawiony konie- 

ją, że projekt francuski, 

iem kilku ustępów, zrobił wraże- 


ciągu tygodnia. 
nie dodatnie, i 


LONDYN, 20 maja. (PAT). Reu-| BERLIN, 20 maja, (AW). — We- | 


z wyjąt- rencji ambaszdorów najpóźniej w i; 


| 

dług wyjaśnienia prasy niemieckiej | 

dalsza zwłoka w wysłaniu noty | 
| sprzymierzonych do Niemiec spo- | 
,wodowana została tem, że komitet | 
[wojskowy przy radzie ambasado- 

rów dostarczył radzie nowych ma- 
;tezjałów, które muszą być zbadane 
jjeszcze przed wysłaniem noty do 
i Niemiec. 


Gel akcji ancuskiej w marokku 


Sensacyjny rekord lotników francuskich 


PARYŻ, 20 maja (Pat). „EreiMarokka natychmiast, skoro tylko 
Nouvelle" posiada, jak twierdzi, obecny gabinet objął ster rządu.. 
¡dane do stwierdzenia, iż ofenzywa Napastnicy—roffeni, zostali odpar- 
riftenów rozpoczęła się przed sześ-|ci, obecnie wojska francuskie wal- 
ciu miesiącami, Generał Nollet byłjczą na granicy, która winna być 
tym, który podjął inicjatywę wlzabezpieczona przed wszelkiemi 
sprawie przygotowania wysyłki| niespodziankami. Walki nie po- 


szczepów riff, i dżebala, Stan wo- 
ienny wywołał głód na terytorjum 
szczepu riffa, skąd pracownicy se- 
zonowi nie mogą się już przesie- 
„dlić, 

|. 


LONDYN, 20 maja (A. W.).-— 


|posiłków dla marszałka Lyautey'a | ciągnęły za sobą wielkich strat, (W angielskich kołach wojskowych 
Zaraz po objęciu władzy gabinet |czego można się było obawiać. | siezwykłe zainteresowanie wzbu- 
Painlevego polecił marszałkowijRząd francuski nie myśli o żadnej! dvi} ní : sis ; 
j B2 ka Ag 5 p z p S > ,dził niezwykły raid [otników fran 
akc owi podjać wszelkie rnie-|ekspansji kolonjalnej, a jedynie © cuskich 
jzbędne zarządzenia w sprawie bez-|trwałym pokoju, to znaczy pa-i p a a å , 
|pieczeństwa, nie zaniedbując naj-|koju, odpowiadającym godności | Born tówei dwie erghi dz 
mniejszej okazji do nawiązania ro-jFrancji oraz ustalonym w ramach | go” KA 1 b Aria 
kowań z Abd el Kerimem, I wła-|traktatów. he y tree rj ub. OWE" 
śnie w atmosferze zgodnej z du- * E ddział got TD ER 
chem tych zarządzeń, został wy-| ' FEZ, 20 maja (Pat). Przybycie | y S wa Rz WOPUD: A 
słany do Madrytu Malvy w celu nowych posiłków wojsk okupacyi-| Aa$ da a ten ZPR ek 
zbadania w porozumeniu z rządem | nych do zagrożonych okolic uspo- br WOZY S ERANT (1 POEZIE 
hiszpańskim podstaw rokowań, na- koiło szczepy, podległe Francji, |8972 w awiatyce wojskowej miał 
į dających się do przyjęcia przez które zaniechały ruchu odstępcze- | PISTWSZY raz dopiero miejsce. 
wszystkie partje. go. Potwierdzają się wiadomości, | Oficerowie angielscy zaproszeni 
„Le Matin" podaje, że Painleve że nieprzyjaciel prowadzi w da'-|zostali przez władze francuskie do 
oświadczył, iż posiłki bardzo sta- szym ciągu akcję gromadzenia sił, ¿wzięcia udziału w operacjach w 
rannie przygotowane przez gabi- a powszechna mobilizacja ma być Marokku w charakterze obserwa- 
net Herriota, zostały wysłane do podobno ogłoszona na terytorjum torów. 


Sensacyjne procesy Kryminalne 


Odbędą się w Niemczech w czerwcu i lipcu 


Wreszcie w Linden mieć będzie 


BERLIN, 20 maja. (AW). Miesią- 
ce czerwiec i lipiec będą miesiąca- 


Francją 


PARYŻ, 20 maja. (PAT). Burze, mi sensacyjnych procesów krymi-- 


połączone z gradem, które szaleją nałrych w Niemczech. 
od 48-u godzin, poczyniły szkody | W połowie czerwca rozpocznie 


w zasiewach oraz wywołały wyle- się proces przeciwko braciom Bar- 
wy w okolicach Crois, Chalons-sur- | matom i Kutiskerowi. 

W tymże jeszcze miesiącu roz- 
ipocznie się proces przeciwko jed- 


Marne, Pontarlier i Charolle. Zgi- 
nęło bardzo wiele bydła. 


nemt z członków organizacji prawi 
cowych, oskarżonemu o udział w 
zabójstwie Ratkenaua. 

W miesiącu lipcu odbędzie się w 
Limburgu rozprawa sadowa prze- 
ciwko masowemu mordefty, Anger 


„steinowi, oskarżonemu o wymordo- 


y wraz z domow- 


zbie 8 osób. 


wanie całej rodzin 
razem w lic 


miejsce proces przeciwko oficerom 
i podoficerom Reichswehry, oskar- 
żonym o występne zaniedbanie służ 
bowe, które spowodowałe w swych 
skutkach załamanie się mostn na; 
Wezerze i śmierć przeszło 80 żoł- 


„ merzy: 


| 


Anglia nie wnuszcza 
komunistów 

kfórzy przyjechali na zjazd 

LONDYN, 20 maja, (AW). Rząd 
angielski odmówił udzielenia ze» 
zwolenia na wjazd do Ang!ji dele- 
gacji rosyjskiej partji komunisty- 
cznych, jak również przedstawicie- 
lom partji komunistycznych innych 
krajów. i 

Delegaci partji komunistycznych 
zamierzali udać się do Anghi na 
doroczną konierencję partji komu- 
nistycznych, jaka miała się odbyć 
w dniu 30 b. m 


Bułgaria w walce 
Z Zamachawcami 


Dalsze wyroki śmierci 

SOFJA, 20 maja (Pat). W proce- 
sie o zamach w teatrze „Odeon* 
zapadł dzisiaj wyrok, skazujący b. 
prefekta policji Prutkina, Patamań- 
skiego į Lukowa na karę śmierci. 
Były minister Murawjew-Wiesza- 
tiel i Ferdynand Markow zostałi 
uwolnieni, Paiamański skazany zo: 
stał zaocznie, 


SOFJA, 20 maja (Pat). Trybunał 
kasacyjny odrzucił skargę apela- 
cyjną Friedmanna, Zadgorskiege, 
Kojewa i innych skazanych w pro- 
cesie o zamach na katedrę, 


$-godzinny dzień 
pracy 
Konferencja Francji, Belgli, +, 
Angliji, Polski i Niemiec 
PARYŻ, 20 maja, (PAT). — Ag. 
Havasa donosi o rozpoczęciu roko- 
wań celem jalkknajszybszego zwoła 
nia do Genewy konferencji minie 
strów pracy Francji, Belgii, Wiel- 
kiej Brytanii, Polski i Niemiec. 
Przedmiotem konferencji ma być 
sprawa stosowania konwencji wa- 
szyngtońskiej o  ośmiogodzinnym 
dniu pracy. 


Jerzy Brandes 
zathorował 


WIEDEŃ, 20 maja. (Własna sł. 
tel. „Głosu Polsk.) 

Jerzy Brandes, który bawi obec- 
nie w Austrji, zachorował ciężko 


na grypę. 


Wicher burzy 
kinematograf 


13 osób zabitych, 14 ciężko 
rannych 

LONDYN, 20 maja. (Własna s 
tel, „Głosu Polsk, ') Z Kalkuty do 
noszą, iż w miejscowości Elloi wi- 
cher zburzył kinematograf, wsku- 
tek czego 13 osób zostało zabitych. 
a 14 ciężko rannych. 
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WARSZAWA, 20 maja (Wł. sł 
ini, Głosu Polsk. ') W dniu wczoraj- 
szym premjer przyjął delegację za- 
rządu głównego 
urzędników państwowych i po ob- 
znajmieniu się z postulatami dele- 
gacji, ptzyrzekł co następuje: 

1) Wnieść na jesieni do izby pro- 
jekt noweli do ustawy o uposaże- 
niu urzędników, wydatnie zwięk- 
szający płace urzędnicze. 

2) Przystąpić od 1-go września 
do zmniejszenia tak zw. dodatku 
regulacyjnego, co powiększyłoby 
mnożną uposażeniową, 

3) Powiększyć dodatek mieszka- 
miowy, licząc wstecz od 1 kwiet- 
nia b. r. 

4) Polecić Bankowi 


"Fr. 


Polska obniża 


Wiza wjazdowa 10 


W ministerstwie spraw zagranicz 
nych zakończono dzisiaj narady, 
prowadzone od kilkunastu dni, nad 
nowe taryłą konsularna. 

Projckt nowej taryfy, opracowa- 
ny w formie rozporządzenia, został 
jeż przesłany do prezydjum rady 
ministrów: 


1.4 
SE 


Nowa taryfa wprowadza szereg 
zasadniczych zmian w dotychczaso 
wych stawkach za wszystkie czyn- 
ności, wykonywane przez polskie 
placówki zagranicą, 


Mimo wyraźneśo dążenia mini- 
skarbu do niezmniejszania 
; ministerstwa spraw za- 
rch, ministerstwo skarbu 
ię tutaj na wniosek mini- 
spraw zaśranicznych į za” 
ywała projekt obniżenia po- 
szczególnych stawek, Będzie to nie 
małą ulsa dla obywateli polskich. 
mieszkających zagranicą i dla oży- 


o 


M Anglii 
M Anglii zaczyna 
fosa 


ra gal I, 

Ra Gda UCZĘ 

Premjer przyrzekł poprawę 
ma jesieni , 

lie otrzymają urzędnicy w czerwcu 


stowarzyszenia | 


$ospodar-| 
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ków państwowych | Tętno chwili 
W pociągu 


Człowiek jest zwierzęciem towa 
rzyskiem, Najlepszą próbą tej jego 
cechy jest sposób bycia w wafgo- 
stwa krajowego, aby nabywał ak-|j "© kolejowym. „Wagon kolejowy 
lcję Banku Polskiego od urzędników | "nituje mieszkanie na kołach, ru- 
ipo cenie nominalnej, chomy pokój. W nalepszym razie 

Natomiast stanowczo: wypowie - |jest to pied - a - terre, w naigor- 
dział się premier przeciwko moż-|s„ym — cela więzienna z ograni- 
liwości nieobniżania dotychczaso- b 
wej mnożnej czonem prawem pobytu, i 
| i 7 1 
? TRY Towarzyskie zalety . człowieka 

Rada, Ea a at po$greczeniu| wybłyskują w tych warunkach ni- 
'wczorajszem uchwaliła zniżyć š 
İmnożnņą dla urzędników na czer- | 777% rakiety. Prawo doboru PR 
j czyna działać, Złączeni przypad- 


wiec o t punkt; będzie ona więc Mi PER 
wynosić 40 punktów. kiem pasażerowie badają się i oce- 
z więleszą lub 


. ” " kd Ñ. . n 
Jednocześnie podniesiono natych | niają wzajemnie, 
miast dodatek mieszkaniowy od|mmiejszą dyskrecją. Rozmowa na- 
1 kwietnia wstecz. W ten sposób | wiązuje się lub nie. 
uposażenie urzędników w czerwcu 


|bedzie nieco wyższe, niż w maiu.| Po zrekognoskowaniu przedwstęp 


nem i wysłamiu kilku radjo optycz 
nych, następuje realizowanie za- 
sady: swój do swego po swoje. 
Kilka komunałów, banalnych 
frazesów wstępnych i on est chez 
soj, Gawęda rozpoczęta, a po 
przebieżeniu przez pociąg kilku- 


opłaty za wizy 


zł, tranzytowa 1 zł. 


| wienia komunikacji Polski z inne- 
i PaNNa już dosyć swego vis a vis i pośrą- 
ża się w wiliczem milczeniu. 

Question a part: kwestja kobie- 
ca. Przed wojną, póki obowiązy- 
wały jeszcze dobre obyczaje, 
świadczono sobie wzajem grzecz- 
ności. Spadkobierczyniom Ewy o- 
kazywano uprzejmość, która nie 
miała w sobie nic obrażającego 
zmysł równouprawnienia. 

Po wyemancypowamiu się po- 
wojemnem z oków bon ton'u, o- 
bie płcie postanowiły okazywać 
bie daleko idącą lekcewagę, aby 
i równość. 
nie 


Zasadniczą zmianą, jaką wprowa 
dza nowa taryfa konsularna, fest 
całkowite zniesienie opłat za wizy 
dla obywateli polskich, zamieszka- 
łych zagranicą. 

Również i co do cudzoziemców 
wprowadzenmo znaczne ulgi i uła- 
twienia,. Wizy dla paszportów zre- 
dukowano do minimum, I tak: wiza 
powrotna kosztować odtąd będzie 
tylko 10 złotych, wielokrotna 20 zł. 
wiza tranzytowa 1 zł, tranzytowo» 
wielokrotna 2 zł, 

Przez wprowadzenie w życie tej 
nowej taryly konsularnej Polska 
idzie z duchem czasu zachodniej |59 ` 
Europy, gdzie już oddawna istnieje | podkreślić wolność 
silne dążenie do całkowitego znie- | Płeć t. zw. słaba wcale się 
sienia wszelkich opłat konsular- przejmowała gruboskórnością ada 


ŻYCIE STOLICY 


dziesięciu kilometrów każdy ma | 
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(Wiadomości własne „Głosu Polskiego) 


Straszna katasirofa samochodowa 
7 osób ciężko rannych — Trzy śmiertelne młyńce 


Chiopi stając na szosie, machają 
rekami, rczpaczliwie wołając: 

— Stój! panie, stój! 

Auto się zbliża, zwalnia biegu. 

Jeden z rannych poznaje: to ma: 
szyna jego kolegi — p. Jana Rogól- 
skiego, dyrektora handlowego Siły 
i Światła. 

Niestety próżna nadzieja. 

Auto mija miejsce katastrofy. 


Streszliwa katastrofa automobi- 
lowa zdarzyła się na szosie. War- 
szawa— Skierniewice, 

Siedem osób rannych uniknęło 
śmierci jedynie dlatego, że samo- 
chód był zaopatrzony w mocne 
ściany limousiny, 

" Była to wielka ciężka amerykafńie 
ska maszyna 6-osobową — Buick, 

Wybrało się nią do Skierniewic 


|towarzystwo, złożone z siedmiu Prowadzący je, spojrzawszy na 
osób. okrwawione postacie, leżące na 


szosie, dodał gazu ; pomknął. 

Chłopi spojrzeli po sobie, ten i 
ów splunął — i zabrali się do rato- 
wania nieszczęśników. Przenieśli 
ich do chat, rozłożyli na ławach, 
na słomie, 

Maszyna pogruchotana leżała na 
szosie, Spostrzegł ją mecenas Dzie- 
wulski (AL Jerozolimskie), jadący 
w pół godziny po tej katastrolie 
z Warszawy pod Raszyn do swej 
posiadłości, Zatrzymał auto, zapy- 
fał co się stało, Natychmiast zajął 


i p się rannymi. 'Sprowadził felczera 
przekoziołkowało się po szosie raz, į przewiózł rannych do Warszawy. 
,drugi i trzeci, i 


Zakotłowało się, zawrzało w m, Oto nazwiska ofiar tej strasznej 
dle limousiny. à | katastrofy: 

Ozwały się krzyki i jęki, zabro- Por. Rogiński (rany głowy), dok- 
czyła krew. torowa J, Bościkowa (rany głowy 
| Zbiegli się wieśniacy z pól okolí- nieprzytomna); trzy siostry Sawic- 
cznych i poczęli ratować — wydo- kie: Konstacja (rana pleców), Sta- 
bywać pomiażdżonych z potrzaska nisława (rana twarzy), Marja (ogó!- 
nego pudła. ne ciężkie potłuczenie), p. Józeł 

Nagle odzywa się przeciągły ryk Jankowski (Mazowiecka 7, rany 
elektrycznych sygnałów — to ja- głowy, ogólne potłuczenie, nieprzy- 
kieś auto mknie w stronę Warsza- tomny); p. Bolesław  Olszewswi 
wy, (nogi silnie potłuczone). 


Z CAŁEJ POLSKI 


(Wiadomości własne „Głosu Polskiego“) 


PINSR 


Banda dywersantów zburzyła tartak 


Przy kierownicy siedział por, Ste 
ian Rogiński (Koszykowa 35) i pro- 
wadził maszynę z szybkością 70 
|klm, na godzinę. Była godz, 10-ta 
rano, 

Nagie pod Raszynem rozległ się 
huk, pękających dętek i opon. 
| Z przyczyn nieustalonych dotąd 
[gumy na obu kołach tylnych pękłw 
prawie jednocześnie. 

Skutek był straszliwy, 

Auto, pędzące z szybkością po- 
ciągu pośpiesznego zamiotło — „za 
rzuciło* — tyłem i niedość tego! 


| 


EB 


ją się orjentować 


pu niemcy oczerniają stan gospodarczy Polski 


mitów. Przeciwnie: pochlebiało jej 


jakgdyby traktowanie nonszalanc- , a 
: kg EA Aata n RA Otrzymujemy z wiarogodnych 
kie, nawet odrobinę w S=" źródeł iniormacje, że w nocy dnia 
Znajdowała w tem potwierdzenie 49 b, m, w powiecie kossowskim 
swej emancypacji, samodzielności. województwa poleskiego banda, 
A rs |złoż 50 ludzi, uzbroj h 
` A SA :.: złożona z ludzi, uzbrojonych w 
Ni iżaj cumernent mniej |, mi, A 8 
Nie ubliżając attcumeq adj | rabiny i granaty ręczne, napadła 


2 osoby zabite, 


(ra 


lub więcej wyrosłym córom Ewy, 


[na wielki tartak w gminie Różany, 


4 ciężko ranne 


dowania podpałone. Bandyci strze- 
lali z karabinów do ludzi, którzy 
znajdowali się w zabudowaniach, 
zabijając 2 osoby, raniąc ciężko 4. 
Zarządzono momentalnie pościg: 
ślady wskazują, że banda skiero» 
wała się w stronę granicy sowiec- 


LONDYN, 20 maja. (PAT). Pre- 
zes związku przemysłu angielskie- 
go, prikownik Whitley wygłosił w 
Liverpoolu obszerne przemówienie, 
którem między innemi poruszył 
kwestje wielkich możliwości, opie- 
rających się na polu stosunków go 
spodarczych  polsko-angielskich, 
Mówca podkreślił naturalną nie- 
znęć polaków do Niemiec i dające 
ię obok odczuć dążenie Polski do 

sonia ściślejszych stosunków 
z Wielka Bryłąnię. Whitley wska- 
zmie nasięnnie na gorączkowe wy- 
gifki Niemiec w kierunku zdyskre- 


S] 


m 


nie 
iiie 


o 


Rząd niemiecki skarży 
Polskę 
Fym razem chodzi o G. Śląsk 


HAGA, 20 maja, (Własna służba 
tel. „Głosu Polsk.') 

Rząd niemiecki wniósł do stale- 
go trybunału międzynarodowego w 


7 H y 2 f 
Polski, Mówca nazywa nyski de można pozwolié sobie na skromną 
bardzo przejrzystymi. Zdaniem je- choć może nieco zuchwałą uwagę, 
go zmierzają one do zniechęcenia jiż gorączka ta przejdzie z. czasem, 
zagranicy do większego zainiere-|na wzór odry dziecinnej. 
sowania się Polską, lub udzielenia; 
jej pomocy w zakresie rozwoju go- | 
spodarczego, aby tym sposobem Sstauracyjnego zg 
Niemcy mogły zapewnić sobie cał- osąd. Aby mie wyjść z wyprawy, 
kowicie nietylko zbyt dla swej pro |z dużą dozą djalektyki i odrobiną 
sach na api: polskich, „lecz isofistyki, podważała fundamenty 
oy. 102 e z DY- . - 
wszy rynki polskie. stworzyć fam || "iatopoglądw przedwojennego na 
pedstewę do przeniknięcia do Ro. | "Westie równouprawnienia. 
sji. 


» 


Miła moa sąsiadka z wagonu re 
odziła się na ten 


Dowodziła, iż nie należy ustę- 
poewać kobiecie ani okażywać jej 
względów inaczej zabarwionych 
niż jakiemuś vis a vis płci męskiej. 
Albowiem: umniejsza się przez to 
samo walor indywidualności ko- 
biecej jako jednostki  samodziel- 
nej, 


Franc'a chce sig 
Dorozu nień 
w sprawie swych długów 
PARYŻ, 20 maja. (PAT). — Jak 


podaje „Excelsior“ Caillaux i Bri- 


and badają sprawę utworzenia ko- 
misji francuskiej, która wyjedzie 
do Ameryki w celu prowadzenia 


Hadze podanie, w którem twierdzí, 
że rzad polski narusza polsko-nie- 
miecką konwencję z maja roku 


bezpośrednich rokowań z amery- 
kańską komisją długów. Caillaux 
jest podobno zdania. że znaczna 
1922, Powołując się na artykuł 23-1|przewyżka francuskiego bilansu 
tej konwencji, prosi rząd niemiecki handlowego umożliwiłaby w pier- 
międzynarodowy trybunał sprawie | wszej chwili dokonanie spłat za- 
dliwości o stwierdzenie, że rząd granicznych pod warunkiem, że 
polski zarządził w kilku wypad- | wierzyciele angielscy i amerykań- 
kach bezprawnie wywłaszczenie | scy nie wprowadzą niedających się 
brzemysłowców na polskim Gór- przekroczyć barjer celnych w sto- 
nym Śląsiku, isunku do eksportu francuskiego. 


PREES 


ATR MIEJSKI w ŁODZI (C 


A EAEI 
wk i; 
egielniana Ne 63) 


anye 


Di 
aiy 


W czwartek, dnia 21 


Nowe, pigkue styli 


pod dyrekcją Kazimierza Wroczyńskiedo. 


maja i dni następnych 


zowane dekoracie, § 


Można się było z tem zgodzić 
lub nie. Zgodziłem się, protestując 
pocichu, w czem dopomogła 
zgubiona przez oponentkę ręka- 
wieczka. - ] 


mi 


Ce que la femme veut, Dieu le 
veitt. Zapewne. Chyba że się jest 
ateistą. 

Tres. 


. Zuon malarza 
Józefa Ryszk ew cza 


WARSZAWA, 19 maja (Pat). — 


M |Dzisiaj w nocy zmarł znany arty- 


sta -malarz Józef Ryszkiewicz 


A |(senjor), były prezes towarzystwa 
H |artystycznego I członek rzeczywi- 


„Zaczarowane Koło" | 


Baśń dram. L. Rydla. 


sty towarzystwa Zachęty sztuk 
pięknych. 


Czytajcie 


Kurjer Wieczorny“, 


Magazyn tartaku został doszczęt- kiej, 


nie obrabowany, sam tartak i zabu- 


> 
LWOW 
Zkrodniczy zwałł wśród grobów 


Miał on miejsce na cmentarzu żydowskim 


W wieczorowych godzinach wra |li, poczem pod presją zabicia po 
cał z Kleparowa Jerzy Edward kolei dokonywali na niej śwałtu. 
Baranowski, stolarz, oraz Jan| Po pewnym czasie Chyłkówna z 
Klak, elektromonter, i Helena przerażenia przyszła do siebie i 
Chyłkówna. poczęła wołać o ratunek. Z pomo- 

> ; adail; cą jej pośpieszyli spóźnieni prze- 

Giy wędki, ioje dochodziki d6 | chodnie i zmaltretowaną dziewcźy- 
cmentarza żydowskiego, nagle za- | d dh EeniakMat 
atakowali ich trzej mężczyźni, któ. D% 0dprowaczii do: tomisarjacu po 


A Pig licy'nego. W czasie spisywania 
rzy w rękach mieli noże, Przera- = $ 
żony tem Klak począł uciekać. Na- otoku Fi oaan dwu 
pastnicy jednak zatrzymali Bara-, *70'%€ zem j 
nowskiego i Chyłkównę. Jego nos} Policja natychmiast rozpoczęła 


żami zmusili do położenia się na śledztwo i w krótkim czasie wpa- 
wznak na trawę, poczem zaśrozili, dła na trop napastników, z których 
mu śmiercią, jeśli z miejsca powsta |jednego zaraz aresztowała. Jest 
nie. Następnie przemocą uprowa- nim Stanisław Prochaska, czelad- 
dzili Chyłkównę na cmentarz ży- |nik kowalski. Za towarzyszami je- 
dowski. Tu najpierw ją poturbowa- go policja zarządziła poszukiwania. 


JAROSŁAW 


Zjednoczone bandy koło Jarosławia 


Powiat jarosławski zaalarmowa- 
ny został w ostatnich dniach wia- 
domością, że znana tam banda nie- 
jakiego Miłkowskiego połączyła się 
z osławioną z licznych rabunków 
i morderstw bandą Panicza. Bandy 
ci wspólnemi siłami jeszcze dnia 15 
b. m. w Cieplicach, obok Sienia- 
| wy, napadli na dom leśniczego i do 
[konali tam śruntowneśo rabunku. 


czas której Grus dwoma strzałami 
został zastrzelony, a następnie zu- 
pełnie obrabowany. Bandyci na 
miejscu pozostawili tylko nagie 
zwłoki. 

O fakcie tym zawiadomiono o- 
kręgową komendę policji państwo- 
wej we Lwowie, Celem ścigania 
tej silnej bandy zaraz w powiat ja- 
rosławski na czele 50 bosterunko- 


wych — pieszych i 20 konnych — 
wyechał nadkomisarz Parylewicz. 
państwowej w Jarosławiu wydała |Policja przy pomocy woiska rozpo- 
posterunkom okolicznym _odpo- |częła generalną obławę za bandyta 
wiednie zarządzenia, z któremi wy, mi. 3 
jechał starszy posterunkowy Mi | Samochodem do powiatu jato- 
chał Grus. W czasie jego objazdu |sławskiego wyjechał wojewoda dr. 
w przysiółku Wysowa koło Sienia jGarapich w towarzystwie okręao- 
wy został on w nocy z piątku najwego komend. policji insp. Wil- 
sobotę zaatakowany przez bańdy: |czyństiego. aby wydać na miejscu 
tów, Przyszło do strzelaniny, pod- 'odpowiędnie zarządzenia. _ 


poczem znikli w okolicy, Wskutek 
tego powiatowa komenda policji 
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21V, — GŁOS POLSKI — 1923r. 


Słońce grzało mocno. Pęki pro- 
mieni zalewały pokój. wpadając 
przez otwarte okno. 

Młoda kobieta gorączkowo pa- 
kowała kufry, czując na plecach 
ciepło słoneczne poprzez suknie. 
Zwróciła się do okna — widziała 
czerwone dachy, a bladoniebieskie 
niebo nad niemi, bez jednej chmur- 
ki, wyglądało jak wisząca w po- 
wietrzu zasłona jedwabna. Wzît- 
szenie ją objęło, schyliła się głę- 
biej nad walizką, zamknęła i sta- 
nęła przed lustrem, 

Zobaczyta twarz zmęczoną, bla- 
dą i oczy, jeszcze zaczerwienione 
od nocnego płaczu, Tylko na czo- 
le, pod jasnem, ukarbowanem u- 
czesanięm, widać było jakby od- 
blask słońca. Oglądała się uważnie 
podłtżną twarz, z widocznemi już 
drobniutkiemi fałdeczkami dookoła 
wielkich, pieknych oczu, usta czer- 
wone o ostrych zębach. I tak 
wpatrzona w io odbicie kobiety 
młodej i eleganckiej, przywdziała 
mały, szary kapelusik, ubrała sza- 
ry żakiet do kostjamu, przypudro- 
wała się i wyszła, męskim prawie 
krokiem na długich, niezwykle 
pięknych nogach. 

Na najbliższym rogu wzięła 
dorożkę „Aleja astrów 4!" 
rzekła pocichu szoferowi. Wóz ru- 
szył szybko; ulica zginęła za nią, 
jakby zerwana jasna taśma, jeszcze 
raz ukazał się róg domu — do- 
strzegła szereg okien swego mie- 
szkania — sypialni, dalej gabinetu 
męża... potem pokoje dziecinne — 
teraz okna znikły w blasku sło- 
necznym. k 

Siedziała wyprostowana, nje 0- 
pierając się © siedzenie, z rękami 
złożonemi na walizie. Z boku 
owiewało jej czoło powietrze jā- 
sne i chłodne, oddychała szybko, 
napawając się niem, jak świeżą 
wodą. Patrzyła przytem prosto 
przed siebie, a podczas gdy sa- 
mochód jak strzała mknął w ja- 
sność ulicy, domy pozostały w ty- 
le i przestrzeń przed nią rozsze: 
rzała się, przerywana tu i owdzie 
zielonością drzew. Nie obejrzała 
się ni razu za siebie, ani dookoła 
siebie, lecz na rzęsach jej załamy 
wał się promień. słońca, a w nie- 


bieskawej emalji oczu odbijał się hę 


błękit nieba. 

Zbliżając się do bloku małych 
domków i will poczuła ogarniają- 
cy ią niepokój. Ręce jej w bia- 
łych rękawiczkach trzepotały się, 
jak spłoszone ptaki; i nagle zbla- 
dła: to był jego dom. 


Stała, trzymając lewą 
dłoń na piersi, i łkając 
cicho 


Samochód począł zwalniać w 
pędzie. Zarazem szum motot1 za- 
częła czuć w całym organiźmie, 
niby bicie serca; czuła je w koń- 
«czynach palców, podchodziło aż 
do białei jej szyjki. | nagle w 
szalonem tempie przesunęły się 
znów w jej mózżu wszystkie żda- 
rzenia dnia wczorajszego; czuła 
strumienie krwi we wszystkich 
pulsach. a w jęj oczach - błyszczą- 


żar ten Ściąga ją ku ziemi, całko: 
wicie już pokrytej zielenią, cienką, 
„Jane- | zieloną trawą, przetykaną gdzie- 
dzieci. | niegdzie żółtem kwieciem. 
Pomyślała je zupełnie bezwiednie,, Tu, za miastem było zupełnie 
wymoówiła jakgdyby ostatnie poże- pusto i bezludnie Wille jeszcze 
gnanie. A wargi jej, już otwarte |spały, story były spuszczone, a 
w pożądaniu itęsknocie przyszłych, drzwi pozamykane. Z małych o- 
upojeń, jeszcze raz czuły całusy,;gródków po obu stronach ulicy 
które złożyła niedawno na czół-| dochodziło ćwierkanie wczesnych 
kach śpiących .dziewczątek; sercejptaszków. W oddali szczekał pies. 
jej raz jeszcze ściągnęło się w| Młoda kobieta szła bardzo szyb- 
przypomnieniu ponurej rozpaczy jko. Znała dobrze tę drogę.. Ten 
tej ostatniej minuty; otwarła sze-| kawałek piaszczystej szosy, potem 
roko oczy i wyszeptała mdlejącym | ulica z willami, biała, obramiona 
głosem: chudemi, młodemi drzewkami—te- 
„Stać... stać!“ raz cicho przemknęła slę koło o- 
Ostatni kawałek drogi przeszła, statniego domu, przeszła furtkę o 
piechotą. Mała, jasna walizka była|grodową, a potem ostrożnie prze- 
porządnie ciężka. Niosła ją w le-|ślizgnęła się po źwirze ścieżki. 
wej tęce i zdawało jej się, że cię- Szła tu na pałcach., z przyzwy: 


cych pojawiły się dwie drobne! 
łezki. 

„Elżusiu...* pomyślała i 
czkol* Były to imiona jej 


DINAH NELKEN 


UCIECZKA 


PRZEŁOŻYŁ MAR. T. 


czajetia, mimo, że dziś było to 
już wszystko jedno. Za trzy go- 
dziny odchodzi pociąg... a potem 
skończy się wszystko... strach i 0- 
strożność... potem skończy się całe 
to życie dotychczasowe. 

Klamka furtki zapadła, a dźwięk 
ten, jakby nożem przeciął całą 
przeszłość. Przystanęła, oddycha- 
jąc głęboko, wzruszona ważnością 
tej jednej minuty. Ogarnął ją ból, 
silniejszy niż wszystko, co było 
dotychczas. Stała, lewą ręką przy- 
ciskając głośno bijące serce... 

Gdy podniosła oczy i raz jesz- | 
cze spojrzała za siebie, zdawało 
jej się, że słońce na szosie roz- 
drobmiło się w same małe, trzepo- 
cące się pączki, a w powietrzu 
dźwięczą dwa głosiki dziecięce: 
„Zostań... zostańl...” a potem: „Co 


Słowa jej padały, jedno za drugiem, niby uderzenia 


robisz? * Podniosła rękę, wyciąg-Iwie błyszczącemi oczyma wpatrzo- 
nęła ją, jakby na pożegnanie i,|na w jego oblicze. „Ach,... naresz- 
niepewnym krokiem, z- oczyma, jcie! ,. nareszcie!...* 

pełnemi łez, poszła w stronę willi.| Dziś musiała czekać długą chwi- 
Gdy stanęła przed białemi drzwia- lę. Za nią szumiały liście drzew, 
i, przypomniała jej się każda, poruszane wiatrem porannym. Zre- 
sekunda, którą stała na tem miej-|sztą było tak. cicho, że zdawało 
scu, stęskniona, pędzona gorączką jej się, iż słyszy, promienie słońca. 
bezmiernej czułości i drżąca z o-|Podniosła rękę bo gardło miała, 
czekiwania, jak młoda dziewczyna.|jakby zesznurowane, „Co to się 


On jej otwierał, a za każdym ra= 
zem padała mu w ramiona, jakby 
umierając, szeptała, nieprzytomna 
i w rozterce obawy i wstydu, za 
każdym razem: „Tylko prędzej.,.*, 
a potem w sieni, obejmując go 
mocno za szyję: „..Ach, jestem 
przy tobie!” Potem wprowadzał ją 
do pokoju, gdzie na stosach po- 


duszek, w przytulnej, perfumowa-jstawiła walizkę, 


stało?...” pomyślała. 

Tymczasem ostrożnie uchylono 
drzwi. Ukazała się jego twarz, 
zaspana: dziwnie pobladła. 


a tyi 

„Tak, takl* 

W półmroku sieni zauważyła, że 
jest napółubrany, zdumiony i wy- 
straszony. Zamykając drzwi, po- 
mówiąc ochryp- 


nej atmosferze pokoju zapominałajłym ze wzruszenia głosem: 


o wszystkiem, rzucała mu się na 


„Przyszłam... bo nie mogłam już 


piersi i piła jego pocałunki, chci-' usiedzieć w domu!* 


„Ależ pociąg nasz odchodzi do- 
piero o dwunastej... a umówiliśmy 
się, że spotkamy się na stacji". 


„A jednak nie mogłam dłużej”. ; 
Stali naprzeciw siebie, jak para) 


zapaśników. „Czy nie pojmujesz 
tego?" — rzekła ona, opierając się 
o mały stolik. Nogi jej drżały, 
zachwiała się, jak zmęczone, tro- 
ione zwierzę, a zęby poczęły jej 
atać jakby w. gorączce. 


Z pobladłą twarzą stała tak o- 
parta, patrząc ponad jego głową 
w małe okno u stóp schodów, o- 
świetlające małą, kwadratową sień, 
w której stał tylko wieszak, krze- 
sło i mały stolik. Z okna wąska 
struga Światła biegła do wpóło- 
twartych drzwi pokoju mieszkal- 
nego. Słowa swe kierowała tam, 
w to małe okno, w ten pasek błę- 
kitnego nieba, 


Dziwoląg w domu Habsburgów 


Wychowuje dzieci w duchu demokratycznym 


Elżbieta Windischgraetz jest je-|się do wychowywania dziatwy w 


dyną córką byłego następcy tronujduchu demokratycznym. Jej sya, 


austrjackiego arcyksięcia Rudol-|Franciszek Józef 


jest uczniem 


fa į wnuczką ex-cesarza Francisz-|szkoły gospodarczej w Moedlingu, 


ka Józefa, 


Jej małżeństwo z by-inastępny syn Ernest jest zdolnym 


iym księciem Ottonem Windisch-;uczniem akademii sztuk pięknych. 


graetzem zostało rozwiązane, a 


Trzeci Rudolf terminuje w pew- 


rodzaju uczuł się bardżo dotknię- 
ty jej małżonek. Szczególnie ziry- 
towała go karjera, 
brał Rudolf. Pani Elżbieta nie 
zwraca-uwagi na fumy mężowskie 
i ani myśli ustąpić ze swego raz 


'podjętego zamiaru uczynienia z 


dzieci z tego małżeństwa, wyro- nym warsztacie samochodowym w dzieci wykształconych fachowców 


kiem sądowym 


żnalazły się pod Brigittenau, a niezależnie kształci; obywateli. Jej zapatrywań nie po- 


opieką matki, Tak więc Otto Win- się w szkołe przemysłowej uzupeł-|dziela ex-cesarzowa Zyta, która. 
dischgraetz został obywatelem wg- niającej. Wreszcie jej córka Stefa- |dzieci wychowuje na kandydatów 
gierskim, pani Elżbieta z Habsbur-.nja jest uczenicą państwowego gi-|do tronów, pomimo, że tronów 
gów z dziećmi uzyskała obywatel-;mnazjum realnego w Wiedniu, na jtych jest coraz mniej na świecie. 


Matka 


stwo austrjackie. 


wzięła 'Stubenbastei, Wychowaniem tego 


jaką sobie o-! 


„Spodziewałam się... że się ucie: 
szysz... A zresztą nie mogłam dit 
żej.. Dziś w nocy pożegnałam się 
z dziećmi... Elżunia mówiła przez 
sen.. płakałam całą noc.. Wiesz 
przecie" —tu głos się załamał, jak» 
by wpadł w jaką głęboką studnię 
pełną ciemnych, rozpacznych łez... 
„co to znaczy dla mnie... jeżeli 
dziś odchodzę z tobą i opuszczam 
wszystko... męża i dzieci... i całe 
moje życiel”... 


Mężczyzna stał nieporuszońg. ` 
Ona podniosła ramiona i opuści- 
wszy twarz, zrozpaczoną, zalaną 
łzami, opadła na jego pierś. Beł- 
kofała coś jeszcze niezrozumiale... 
wśród płaczu i westchnień, szep- 
cząc: „Mam przecież tylko ciebie 
jednego!* 

Trzymał ją w objęciach. Poczu- 
ła zapach jego silnego, męskiego 
ciała, który przywodził jej na pa- 
mięć słodycz dawnych wspomnień; 
usta jego dotykały jej włosów, 
budząc w niej całe upojenie ich 
miłości — podniosła głowę, ła- 
godnie tuląc usta do jego twarzy. 
Na lica jej wystąpił rumieniec i 
powoli, jak wschodząca jutrzenka, 
rozlał się słodki uśmiech na jej 
twarzy. Wpółotwarte usta jej sze- 
ptały: „Och, ty... ty!*... Głaszcząc 
jego rękę, mówiła tak tkliwie, że 
brzmiało to, jak wołanie ptasząt, 
jak pierwsze westchnienie miłosne, 

Później siadła na krzesło, pa- 
trząc za nim. 

„Zaczekaj tu", rzekł wychodząc, 
„tylko się ubiorę.. Zaczekaj chwi- 


ię 
Z? odrzekła. 
iedziała cichutko, 
się do siebie. 

Jasiie jej włosy białą plamą od- 
cinały się w półmroku, twarz wy- 
dawała się całkiem młoda, wargi 
nabrały kolorów, a oczy blasku. 
Podniosła walizkę, postawiła ją na 
stoliku, wyjęła pudełko z pudrem 
i poczęła się pudrować. 

Na ulicy słychać było kroki 
Z zewnątrz wpadał w ciszę jasny, 
wysoki głos ptaka. 

Gdy odłożyła pudełeczko z puw 
drem, ręka jej trafiła na coś mięk- 
kiego. Były to jasnoszare ręka: 
wiczki damskie, które leżały na 
stoliku. Powstała, jakby ją coś 
dźwignęło z krzesła, twarz jej 
zgasła nagle, natomiast oczy roz- 
szerzyły, się stając się iwarde jak 
stal. I tak, na palcach doszła aż 


uśmiechając 


Gdy powrócił, wzrok je- 

go padł na coś Iśniąco- 

stalowego, co zaciskała 
jej dłoń... 


do przymkniętych drzwi. Nadsłu- 
chiwała. 

Z pokoju doszedł ją głos 
biecy! 

Gdy on powrócił, stała już zno- 
wii obok białego stolika, trzyma- 
jąc w ręku jakiś przedmiot mały 
i błyszczący. a gdy zbliżył się do 
niej, strzeliła mu w sam środek 
twarzy, oświetlorej od okna słoń- 
cem jasnem i promiennem. 


ko- 
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CZEZGRIAU WAŁIKIEG 


Polski 


buda 


WNICZED 


Odezwa komitetu dochodu z okazji S0Q0-tnej rocznicy koronacji 


Ku uczczeniu 900-tnej rocznicy | państwa, 


%koronacii króla Bolesława Chro- 


Bolesława Chrobrego 


do czego doprowadzić 
może — wzorem z lat temu 900 — 


brego, której obchód odbędzie się tylko jeden zbiorowy, stały i nie- 
w Łodzi w czasie od 21 do 24 maia |ustanny wysiłek, wychowujący nas 
r. b, komitet wydał do społeczeń- lna teden silny naród! 


stwa następującą odezwę: 


RODACY! 


Roku Pańskiego 1013 swycięsko hołdu . pamięci 


Rodacy, na dowód, że przykaza- 
nie i dziedzictwo Chrobrego przy- 
ięliście, wzywamy was do złożenia 
wielkiego męża, 


zakończył Bolesław Chrobry dłu- |który takie szczytne zostawił nam 
boletnią z Niemcami prowadzoną |70 przez wieki dziedz'ctwo, j 
wo'nę. a tem samem powstrzymał, Komitet ohrhodn 900-lecja kero- przy ul. Piotrkowskiej nr, 295 o 


ówczesne dalsze nostęny niemców 
w, ziemiach słowiańskich, czem 
niezależność Polski została za- 
twierdzona. 


W 900 lat później, roku pańskie 
fo 1918 sprzymierzone i stowarzy- 
„szońe państwa i narody, a wśród 
nich i polskie zastępy, które się 
wydarły z rozszarpanej z niemiec- 
kiej zaborczej inicjatywy ojczyz- 
ny, zwyc'ęsko zakończyły długolet 
nią wielką wojnę, przez niemców 
wywołaną. Skutk'em tego zwycię- 
stwa narcie niemieckie („Drang 
nach Osten") na kraie słowiańskie. 
a przedewszystkiem na Polskę. zo 
stało przerwane, a wolność i nie- 
zależność Polski z woli Na'wyższej 
Sprawiedliwości została zatwier- 
dzona. 


|) 

Bolesław Chrobry złączył pod 
swą wiżdzą wszystkie szczepy pol 
skie między sórami a morzem, u- 
czynił z nich prawdziwe państwo, 
wdrożył do zbiorowego wysiłku: 
wychował je na jeden naród, 


Według pojęć, panuiących lat 
temu 900, władze suwerenne na 
maństwem i narodem dzierżył król 
Bolestaw Chrobry. Aby dać aktem 
wyraz jedności i niezawisłości pań 
stwa, postanowił koronować się 
królem, Epokowe to zdarzenie od- 
było się w roku 1025, Jako król, 
stał się założycielem Polski mocar- 
stwowej. tej Polski, która w czasie 
zmiennych dzie'ów kolei panowała 
po przez Karpaty od. morza do 
morza, 


nacji Bolesława Chrobrego, 
E TI Ty 


Dzisiejsze uroczystości ku ucz- 
czeniu 900-letniej rocznicy korona- 
cji wielkiego budowniczego pań- 
stwa polskiego rozpoczynają się 
akademiami, które odbędą się: f) 
o godz. 12 w poł w „Resursie rze- 
mieślniczej'* staraniem zarz, „Re- 
sursy'. Prelekcię o królu Bolesła- 
wie Chrobrym wygłosi prof, Lo- 
rentz, oraz 2) staraniem zw. naŭcz. 
|szkół powszechnych w sali Geyera 


(godz. 7 


z 


« 


wiecz, 


Mr. 138 


O 25 tysięcy dolarów 


Pieszo dookoła świata w ciągu ośmiu lat 


Podjęli się tego dwaj 


W redakcji naszej zgłosiło się 
wczoraj troje globetrotterów, mia- 
nowicię pan Steudtner z żoną, oraz 
Jan Bela z Berlina. Należą oni do 
międzynarodowego stowarzyszenia 
iz inicjatywy pewnego miemiecka- 
amerykańsko - angielskiego klubu 
sportowego przemierzają świat 
piechotą, utrzymując się jedynie ze 
sprzedaży widoków z ich fotograf- 
jami, W. razie dotrzymania wszel 
kich warunków otrzymają oni 
premię w wysokości 25 tysięcy do- 
larów. 

Wędrowcy opuścili Niemcy w 


Gi, kiórzy leczą irzy czwarych kodzi 


Obrady zarządu kasy chorych — List izby lekarskiej — Sprawy gospo 


ODMÓWIENIE POMOCY 
LEKARSKIEJ, 


We wtorek dnia 19 b. m. odby- 


ło się w kasie chorych, pod prze- ciła się do izby z zapytaniem, ja-| 


darcze — Wnioski 
wych. Po udzieleniu przez przewo- 
dniczącego odpowiedzi przeczącej, 
wyrażono życzeńie, by kasa zwró- 


t 


DYŻURY W FABRYKACH I 
WALKA Z CHOROBAMI WENE- 
RYCZNEMI, 


1) Skasować felczerskie dyżury 


wodnictwem p. Kałużyńskiego po- kiem jest jej stanowisko w tej o- noone w ambulatorjach  iabrycz- 


siedzenie zarządu. 

Pn otwarciu obrad i zatwierdze- 
niu przez „zarząd protokułów z 
dwuch ostatnich posiedzeń p. Ka- 
łużyński odczytał nadesłany przez 
łódzką izbę lekarską odpis decyzji 
prokuratora, mocą której umorzo- 
ne zostało dochodzenie wszczęte 
podczas ostatniego strejku lekarzy 
przeciwko d-rom Szmorłowskie- 
mu, Englowi i Gutsztądtowi z po- 
(wodu zarzutu odmowy udzielenia 
„chorej pomocy w nagłym wypad- 
ku. W związku z powyższem wpły 
inelo zapytanie czy izba lekarska 
| owiadowiła również kasę chorych 
o treści wyroku, na podstawie któ- 


statniej sprawie, 


SPRAWY BIEŻĄCE I ULEPSZE- 
NIA ORGANIZACYJNE. 


Następnie zgłoszono szereg in- 
tenpelacji i zapytań, dotyczących 
czy to indywidualnych spraw po- 
szczególnych czlonków kasy, azy 
to ogólniejszych spraw bieżących, 
jak np.: usprawnienia i rozszerze- 
nia sieci telefonicznej centrali, nie- 
których ulepszeń w organizacji, o- 


raz gospodarce lecznic i t. p. Na | 


zapytania udzielali odpowiedzi: 


dr, Kłuszyństki, 


nych, gdzie dyżury te dotychczas 
były stosowane i zaprowadzić na 
ich miejsce stałą ordynację nocną. 

2) Uruchomić stację zapobiegaw 
czą przeciwko chorobom wenery- 
cznym przy lecznicy Il-giej, zaan- 
gażować w tym celu specjalnego 
sanitarjusza, oraz rozwinąć odpo- 
wiednią propagandę uświadamiają- 


| jaca. 


panowie i jedna pani 


roku 1924 i przeszli dotychczas 
Czechosłowację, Austrję, Słowenię, 
Włochy i Afrykę włoską, gdzie do- 
tarli aż do gramic Egiptu, musieli 
jednak zawrócić wskutek niepo- 
kojów, panujących wówczas w 
Egipcie. Tam, w miejscowości Ka- 
sa Cafran, 550 kilometrów od Tri- 
polisu, zmarł na iebrę w stycmiu 
1925 roku czwarty z uczestników, 
student Otto Bau z Frankfurtu nad 
Menem 


Drogę z ki do Polski śmiali 
podróżnicy odbyli przez. Albanię, 
Grecję, Serbję, Bułgarję, Rumunię, 
skąd przez Lwów, Kraków i Ka- 
towice przybyli do Łodzi. Stąd 
udają się do Warszawy i Gdańska, 
a następnie do Rosji, Chin, Japonji; 
przez Azję do Afryki. Podróżni le- 
gitymuja się bardzo  ciekawemi 

sięgami, które mieszczą podpisy 
władz, większych firm i przedsię. 
biorstw oraz osób: prywatny zb, 
m. in. prezydenta rzeczypospoliłej 
greckiej, członków rządu włoskie 
go, sekretarza Watykanu i in. Weg- 
drowcy w roku 1932 muszą powró 
ałć do miejsca, skąd wyruszyli. 
POT ZEE 


O bibliotekę 
pedagogiczną 
Zablegi nauczycielstwa 


(b) W tych dniach odbyło się 
walne zgromadzenie członków 0- 
gniska naucz. szkolnych, na któ- 
rem rozpatrywana była sprawa 
centralnej państwowej biblioteki 


j pedagogicznej, W dyskusji podkre- 


REJESTRACJA NIESTALE ZA- ślali zebrani konieczność utworze- 


TRUDNIONYCH., 


nia takiej instytucji na terenie Ło» 
dzi ze względu na jej doniosłe zna- 


| Przyjąć do wiadomości podanie czenie dla szkolnictwa polskiego. 
przewodniczący p. Kałużyński, o- poszozególnych zainteresowanych | Postanowiono poprzeć w ' tym 
raz wicedyrektorzy inż, Szuster i związków zawodowych, aby kasa kierunku prowadzone wysiłki ku- 


| chorych w związku z nową proce. | 
‘rego sąd pokoju skazał oslkkarżo- | Pozatem posiedzenie zarządu wy durą ubezpieczenia niestale zatru- 


składek członkowskich 


Dzieło Chrobrego przetrwało o- | skiego i Neumana na karę grzy- administracyjno - prawnej, leczni- pośrednictwem tychże związków. 


siem stuleci. Był czas, kiedy wro- 
$om się zdawało, że Polska zgine- 
ła, a ona wciąż żyła — pokolenia 
"nasze doczekały się jej odrodze- 
nia. 

W pojęciach naszego szeroko po 
jęteńo demokratyzmu  dzie'owym 
spadkobiercą suwerennej władzy 
w państwie jest cały naród polski. 

Dzisiaj, gdy R. P. 1925, w -dzie- 
więćsetną rocznicę założenia mo= 
carstwowego państwa polskiego 
przcz Bolesława Chrobrego 
czyście wszyscy składamy hołd pa» 
mięci wielkiego króla, niech naród 
cały, jako suwerenny władca Pol- 


uro- 


jwmy po 200 zł. z ewentualną za- 


I 
| 


|oraz zapłacenie kosztów 


sądo- 


ctwa i finansowo - gospodarczej, 


wniosków, 


Po wyczerpaniu porządku dzien- 


m'ana na jednomiesizczny areszt, przyczem uchwalono  kilkanaścśie |nego obrady zakończono o godzi- 


nie 22-gieq. 


Kampania o zniżkę cen 
Ceny pieczywa spadną — Konferencje z kupcami — Wzmożona działal- 
ność oddziału do walki z lichwą 


(b) Na skutek zarządzenia minl- konferencje z przedstawicielami po dze administracyjnej następujący 
sterstwa spraw wewnętrznych od- szczególnych branż. Narazie cy- kupcy: Lejzor Bornstejn, ul, Głów. | 
dz'sł walki z lichwą przy komisar- kiernicy, restauratorzy i sklepika- na 6, (konfekcja męska); Mordka] 


ratorjum szkolnego przez jednora- 
zowe opodatkowanie się na rzecz 


; A [bibljoteki w wysokości 2 zł., oraz 
nych ò analogiczne wykroczenie pełnione było dyskusją nad refe- dnionych wyręczała się przy inka- | r y 
lekarzy-ginekologów darów Michal ratami przewodniczących komisji: |sowaniu 


rzez gremialne zapisywanie się 
na członków bibljoteki. 


Dziś - „czwartek 
liferacki" 


Słonimski o swej podróży do 
Rio dę. Janeiro 


Dziś ostatni w sezonie czwartek 
literacki. Znany literat, Antoni Sło- 
nimski, w barwnej formie skreśli 
wrażenia z swej ostatniej podróży 
do Rio de Jeneiro. Początek o go- 
dzinie 8.15. Dziś również ostatni 
dzień wystawy kompozycji kwia- 
towych Wojciecha Sałwy. W so- 
botę otwarcie wystawy prac Cie- 
ślewskiego, Domaradzkiego, Kido- 


ski od gór do morza, przejąwszy z lacie rządu na m, Łódź postanowił rze nie są skłonni do obniżenia cen. Chajmowicz, Konstantynowska 16jnia, Kusztelanówny i Peczyńskie- 


woli Opatrzności dziedzictwo Chro 
breśo-założyciela, uświadomi so- 
bie że przejął równocześnie dzie- 
jowy obowiązek uczynienia z Pol- 
ski prawdziwego mocarstwowego 


WETTTETRESY WYKAZ FET: 


'przeprowadzić rewizję cen artyku- 

łów pierwszej potrzeby, w celu 

|przeprowadzenia ich obniżki, 
Oddział walld z lichwą odbywa 


Roboty reczne dziatwy szkolnej 


Otwarcie wystawy w szkole powszechnej 


Do oddziała walki z ichwą zgło- 
siła się delegacja urzędu starszych 
|zgromadzenia piekarskiego, oraz 
żydowskiego stowarzyszenia maj- 
'strów piekarskich i oświadczyła, iż 
postanowiono obniżyć ceny pię- 
czywa. Bochenek 2 klg. chleba ma 
kosztować 1 zł. 5 gr. kilo bułek 
zaś 85 groszy. 


(restauracjaj; Bajla Szlosbajte, uli- 
ca Główna 31 (galanterja); Szlama 
Szklarczyk, Piotrkowska 37 (manu- 
faktura); Izrael Głassman, Wscho- 
dnia 29 (przybory malarskie); ita 
Doroczyńska, Skwerowa 9 (przybo- 


go. 


Dziś kursuja pogiągi 
świafeczne 


Dziś wypuszczona będzie dodat- 


ry malarskie); Mojżesz Brzeziński,|kowa para pociągów świątecznych 


Wschodnia 53 (galanterja); Szmul 
Borenstejn, Główna 45 (konfekcja 


do Koluszek. Wyjazd z dworca 


kaliskiego o godz. 10-ej rano, po- 


Dzięki staraniom kierownika 
szkoły, p. Stefana Kowalskiego, 
oraz nauczyciela p. Tydelskiego. 
w poniedziałek. dnia 18 maja r. b. 
odbylo się otwarcie wystawy ro- 
bót ręcznych wychowańców mie|- 
skiej szkoły powszechnej Nr. 16 
przy ulicy Gubernatorskiej Nr, 3. 

Piękne roboty z tektury, gliny 
fplateliny), rafji, drzewa, papieru 


Spodziewana jest obecnie dalsza 


i iżka cen pieczywa, a to z tego 

Na otwarc'u wystawy, prócz to- = z j 

dziców i okolicznych mieszkańców | WZSlĘdu, wz spekulanci PA 

obecni byli pp. ławnik wydziału dz”! wielkie zapasy mąki, których 

oświaty i kultury Haikowski, wi- į wobec zbliżających się żniw, chcą 

zytator szkół Krzywnbłocki, inspek | się pozbyć, gdyż hadzieje na zwyż- 
torzy szkolni Skowroński, Kilański kę zawiodły. 


gości, 


|męska); Możek Rozenfisz, Kościel- wrót o godz. 22-ej, Można naby- 
na 6 (sklep spożywczy. wać odrazu bilety powrotne, 
S TE EIEE EN RER N SEE E CE à ` TEETER TESTERE 


Zapłoną ognie sztucznei zabrzmi 
muzyka | 
Wielka zabawa Czerwonego Krzyża w Juljanowie 


oraz naczelnik wydziału oświaty i 
kultury. Wałtratus, 
Wystawa otwarta będzie jeszcze 


i introligatorskie, wzbudziły za w ciągu kilku dni w godzinach po- 
chwyt wśród licznie zebranych południowych. 

gr" EF TTE PNE ta” 

SOO ETa "TFLITWZIEWU 


Taiemniczy napad 


Czyżby zamach na pociag? 


Posterunkowy Józef Mikuś za- 
meldował w ekspozyturze urzędu 
śledczego, że w dnin wczorajszym 
w czasie służby na szosie Pabianic- | 
kiej pod mostem zgłosił się do nie- | 
go nocny stróż Smolarek Józef, 

' |który zztromunii 


imis 
paroma minutami 


„1 
KOWA 


zostaj on napad- 


nięty przez dwóch zamaskow. 


mężczyzn, którzy podeszli doń z ty | 


łu i zrzucili go z nasypu. 
W sprawie tej czynione są ener- 
Giczne dochodzenia, i istnieje pew- 


koleić następnie pociąg, . 


nów ue w 


W najbliższym czasie zwołane 


zostaną powtórne konierencje, Z zap owiedzianej wielkiej zabawy 


zrzeszeniami kupieckiemi, a nastę- 
pnie oddział walki z lichwą przy 
| komisarjacie rządu ustanowi conni- 
|ki artykułów pierwszej potrzeby, 
do których kupcy będą musieli się 
zastosować pod groźbą kar admi- 
nistracyjnych, 

f 

UKARANIE LICHWIARZY. 


ne przypuszczenie, że owi osobni. | trolowania pobieranych DZPAZCE: vé s ; 
że przed cy chcieli usunąć dozorcę, by wy-|CÓW cen. Po przeprowadzeniu dn-|zapewniająca niecodzienną rozryw- 


ichodzenia zostali skazani w dro-łkę naszym maiłusińskim, 


Już tylko 10 dni dzieli nas od 


ogrodowej w Juljanowie na rzecz 
„Czerwonego Krzyża”, 


| Wkrótce oczekiwania nasze speł 


nią się i ujrzymy piękne popisy 
gimnastyczne, śmiertelne skoki, 


„niezwykle dekorowane łodzie, o- 
|gnie sztuczne, koła szczęścia. Dla 


amatorów strzelanie z łuku do 
świazdy, strzelanie do celu i rzu- 


fb) Oddział walki z ltchwą wzno-;canie kulami — a każda wygrana 
wił swą działalność na polu kon-jprzynosi zysk w postaci fantu. 


Wspaniała zabawa dla dzieci, 


wanie najpiękniejszej lalki — ota 
dopiero całość programu tej nie 
zwykle urozmaiconej imprezy. 

A gdy się jeszcze przypomni, że 
cały czas zabawy przygrywać bęe 
dą 3 orkiestry, a wieczorem odbę- 
dzie się nieznany dotychczas kon» 
oert orkiestry.na stawie, rzęsiście 
oświetlonym pochodniami, niewąt. 
pliwie wszyscy chętnie pospieszą 
31 maja do Juljanowa, aby tam 
spędzić tak ciekawie zapowiada- 
jące się popołudnie, tem chętniej 
że tak jak w każdą niedzielę, cena 
wejścia Í złoty. 


rozłoso- |. 


138 


= 


Odezwa: 
Polskiej Organizacji Wolności 


Przeciwko Korsarzom dyktatury i rewolucji 


W czasie ostatnich kilku miesię-|wej. Wiemy o tem że w między 
cy Polska została rzucona na tar-|czasie niejeden ż członków POW. 
gowisko, „handlu narodami" przez| przeszedł do wrogiego swym da- 
potężne mocarstwa—Niemcy i An-|wnym ideałom obozu wstecznictwa 
glję, sekunduje, tym 'niecnym pró-| może nawet nieraz składając przy- 
bom rozdzierania młodego pań-|sięgę polskiemu faszyzmowi w o- 
stwa—Rosja bołszewicka, naśladu-|sławionych podziemiach kapucyń- 
jąc politykę carskiej imperjalisty-|skich. Niejednego może, niedość 
cznej Rosji. dojrzałego ideowó, poniósł tem- 

Jakkolwiek kraj nasz po kilko-|perament do obozu skrajnego ra- 
jletniej wolności państwowego ży-|dykalizmu, szukającego kontaktu 
cia zdołał zorganizować niezbędnejze wschodnim wrogiem dla do- 
siły wewnętrzne, to jednak czuj-|'nniemanego poprawienia watun- 
ność wszystkich obywateli kraju, |ków społecznych rzesz pracują: 
a szczególnie obywateli wypróbo-|cych-—i związał się tą targowicą— 
wanych w uciążliwych walkach z|nowoczesnych zaprzańców. 
potężnymi ongiś najeźdźcami jest 
niezbędnie konieczna. 


| 
! 


Jednak ogół byłych członków | 
Polsk, Org, Wojsk. pozostał przy 


Polska zresztą ma nietylko wro-|sztandarze niesionym w  obronie|kogo nie zabraknie w tym obowią? f ską, Łapińska, Rozwadowiczową, 


gów zewnętrznych, ale ma i we-|demokratycznej, potężnej, ludowej 
wnątrz cały szereg elementów prze- | niezależnej Polski — pracuje owo- 
żartych jadem niewoli. których de-|cnie w różnych dziedzinach życia 
strukcyjna działalność może przy: | państwowego i społecznego. 
nieść nieobliczalne skutki. Wszystkich więc tych obywateli 
W obecnej Polsce. mamy trzy| wzywamy do wzmożonej czujności 
niejako kategorje pasożytów — ta-|do bacztiej i wytężonej pracy w 
mujących rozwój odradzającego się |organizacjach, które mają na celu 
państwa. Mamy więc obóz skraj-|obronę ojczyzny przed wszelkimi 
nego wstecznictwa, który niepom-|wrogami zewnętrznymi wewnętrz- 
ny na stuletnią niewolę kraju, na| nymi. 
przyczyny niepowodzeń powstań-| A przedewszystkiem wzywamy 
czych — próbuje hamować wielki| Was obywatele do pracy w związ- 
postęp — reformę rolną — odebrać | ku Strzel, w Związku Legjonistów 
prawa zdobyte przez robotników, |w Związku młodzieży wiejskiej i 
próbuje wreszcie posługiwać się| w Polskiej Organizacji Wolności 
duchowieństwem dla celów par-|i ostrzegamy przed wszelkimi 
tyjnych. szkodnikami, czy się prawicowe, 
Mamy dalej obóz karjerowiczów, | czy radykalnem szumnem hasłem 
wyzyskujących niecne przywary|legilymują, którzy wykorzystując 
społeczeństwa i parti, wysługującidawne swe znajomości w P. O.W. 
się im w tej mierze dla wznosze-| probują zaciągnąć dawnych jej 
nia się niejednokrotnie do szczebli | członków do swych szeregów —do 
nawet- ministerjalnych i kierowni*| nielegalnej pracy — w wolnej 
ctwa w wojskowości. Polsce, ktorej konstytucją nie sta- 
Wreszcie trzeci obóz szkodni-|wia przeszkód w pracy nad wzmo- 
ków niepoczytalnie skrajnych pse-|żenięm sił ludu i potęgi państwa. 
udoradykałów, ludzi najczęściej] Ostrzegamy Was obywatele przed 
niezwiązanych z Polską żadnymi |tymi korsarzami „dyktatury” czy 
węzłami — ludzi nieznających kul-| rewolucji“, którzy traktują rewo- 
tury polskiej, nierozumiejących du-jlucję jako sport, a czasem jako 
cha Polski. interes dochodowy, a zagadnienia 
„ Polska Organizacja “Wojskowa, | narodowe i społeczne — jedynie 
licząca w czasie swego najwspa- |jako teren swego żerowiska, two- 
nialszego rozkwitu kilkadziesiąt ty: | rząc tajne związki- faszystowskie, 
sięcy iudzi — została rozwiązana | yyonarchistyczne, rozmaite Komu- 
przez komendanta Piłsudskiego i|nistyczne partje, niezależne partje 
wcielona do armji polskiej w ro-Ichłopskie it. p, modne organi- 
ku 1918 w momencie największej zacje. 


potrzeby Ojczyzny. Polska w chwili obecnej poirze- 


giem już na otwartem polu, wielu| pów i reform rzuconych jako hasła 
członków P.O.W. złożyło bohater- przez światłych i ofiarnych oby» 
sko swe głowy na polu chwały, | wateli w pierwszych dniach wskrze- 
lub powróciło do swej codziennej | szónej Polski objętej władnie przez 
pracy niejednokrotnie ze zrujno- | Komendanta Piłsudskiego. Wzy- 


wanem zdrowiem. wamy wi : ; 
3 d ~ my więc Was do tej pracy i 
Siedem lat już mija od czasu |wielkiej czujności. $ 


wspólnej pracy w zwartych szere- Zarząd Główny 
gach Polskiej Organizacji Wojsko-| Polskiej Organizacji Wolności. 
Up EE, > KA 


Aresztowania Komunistów w Łodzi 


Rozwieszali sztandary przed 1 maja 


(b) W nocy z 4 gą 13 b. m. EW EEEE 286). Przy aresztowanych 
gowy urząd policji politycznej w | 


mumistów, a mianowicie: Stefana | szanie sztandarów komunistycz=| 
Gudasta, (Fijaikowska 17), Mieczy nych na drutach telegraficznych 
sława Przybyłę (Słowiańska  25)|przed dniem 1 maja. 

Józefa Ambroziaka (Orla 23), Ja-| Aresztowanych po ukończeniu 
na Trzeciaka (Piotrkowska 255), śledztwa, przekazano do dyspozy= 
Piotra Morzlińskiego (Warszawska cit sędziego śledczego. 

18) i Maiera Passlermana Piotr- | 


Dezerter recydywista 
Skradzione kury i sprzedzny towar 


(5) Przed sądem wojskowym sta-dym razem wsadzano go do ula. 
na? kanonier Dymitry Tokar, okar) Podczas dezercji Tokar utrzy- 
żony o trzykrotne samowolne wy-!mywał sie przeważnie z kradzieży | 
dalanie się z oddziału. Tokar każ-|drobiu j ma z tego powodu kiika 
dorazowo sprzedawał umundaro=|spraw karnych. 
wanie wojskowe, lecz widocznie| Sąd skazał upartego dezertera 
„cywił” miał pecha, gdyż za każ-|na 4 lata więzienia. | 


znaleziono odezwy komunistyczne.|pomoc i proszą każdego, 


Łodzi dokonał aresztowania 6 ko-|Są oni również oskarżeni o rozwie {Óg podać, gdzie się ta pronu widząc zbliżający się sezon robót 
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Na pomor! 


Dla sierot po polegtych 
żułnierzach 
Dziś, w czwartek komitet,  wyło- 
niony z łona zarządu tow. domu 
sierot żołnierskich, urządza zna- 
czek, z którego dochód przeznacza 


się pa dalsze utrzymywanie sierot |Rydla „Zaczarowane koło“ pod wy 


po poległych. 


Wielka ofiarność łodzian rokuje |w nadzwyczaj oryg'nalnych i efek- 


nądzie'ę, że poczynania komitetu 
znajdą zrozumienie wśród wszyst- 


kich warstw społeczeństwa m. Éo- |kowska, Jakubińska, Komornicki, 
dzi, które gorąco poprze wzniosły | Tatarkiewiez, Fab'stalk, 
ce! pod hasłem „spłaćmy dług po |Skii B'ałoszczyński, Szubert, Że- 


ległym". 


Naród musi dbać o dolę każdego| Zaczarowane kolo" 


dziecka. tembardziej sieroty po po 
ległych. Bohaterzy nasi, umierając, 
wołali: Dajemy wam wolność, daj- 
cie chleb naszym sierotkom. a bę 
dzie”nam ziemia lżejszą. Niech ni- 


ku spłacenia długu poległym. 


Do Wiednia i Pragi 
Wys'eczka T. U, Rea 


(p) W dniu 31 maʻa, w pierwszy 
dzień Zielonych Świąt, udaje się 
wycieczka towarzystwa un'wersy- 
tetu robotniczeso (T. U. R.) do 
Pragi czeskiej i Wiednia, 

We wspomnianej wycieczce bio- 
rą udział delegaci wszystkich 
miast, gdzie zna'dwie się T. U. 

Z Łodzi wyjeżdża kilkanaście osób 


Obóz Iódzki nad Pi 


Dtwarcie nastani w początkach | Polacy w Ameryce" 


(p) Obozy letnie zostaną otwarte 
w tym roku między 1 a 10 lioca i 
trwać będą 42 dni, są one obliczo- 
ne na 8.500 uczestn'ków, z których 
1000 przypada na Łódź. 

Większość uczestników obozów 
stanowić będzie młodzież szkolna. 
dia której przewidziane 


ganizowane obozy dla młodzieży | Skłodowskiej, wydzłał powiatowy 
akademickiej, oraz dla związków | zwrócił się z wezwaniem do miast 


przysposobienia wojskowego. 


'|przedsławienie o godzinie 8.30 wie 


zą wode wil w 


jest 80;tutu radowego w Warszawie, jako 
proc. miejsc. Pozatem zostaną zor-|daru narodowego dla Marji Curie- 


? 


„Widowiska, koncerty i zabawy 


(Anna), Brandtówną (Basia) Zieliń- 

Premiera W. teatrze ską (Marjanna), Góreckim Ko- 

miejskim stek), Kubińskim (Wojciech), na 

Dziś występuje teatr z premierą EERI $ 

czarownej baśni ema AN L. Sztuka zdobyła sobię duże uzna 

inie u publiczności, któta wyko- 

mawców darzy miemilknącymi o- 
ikfaskami, 

| Jutro w dalszym. ciągu „Polacy 


w Ameryce", 


Dzreingi w „Taafralna” 
Na rzecz Gzerwinęgo Krzyża 


i W pierwszych dniach czerwca 

ę. wieczorem czeka łodzian miła niespodz'anka;: 

' 2 i 5 czerwca „Czerwony Krzyż” 

À 4 [urządza towarzyskie dancingi w 

P air |) parku Sias ig2 restauracji „Teatralnej, podczas 

AP wet wę S których przyśrywać będzie znana 

Dziś iszrząca się świeinym do- | prkiestra pod dytekcją p, Flatto. 

wcipem komedja B, Winawera 

„Znajomek z Fiesoli" z pp. Mor- 


trawną reżyserią p. Tatarkiewicza 


towmych dekoracjach i kostjumach 
według projektów p, Kudewicza. 
Obsadę tworzą vp, Starska, Jar=' 


Wybrań- 


romski, Khezewski. 
Jutro i w sobot 


Zasilenie funduszów _ instytacii, 
oraz zapewnienie miłego spędzenia 
wieczoru, niewątpliwie zachęcł 


Zniczem, Krotkem, Dębiczem, Ma-|wszystkich do wzięcia udziału w 


gńuszewskim i Mrozińskim na qancingach, to leż „Czerwonv 
czele, alz ; „|Krzyż” ma nadzieję, iż urządzane 
Jutro wznowienie  kapitalnej, dancingi cieszyć się będą zasłużo- 


pełnej amerykańskiego humoru i 
niezwykle dowcipnych sytuacji kro 
tochwili M. Mayo „To moje dzies- 
ko", Podczas antraktów przygśrywa 
orkiestra. 


nem powodzeniem, 


U techników 


Odczyt prof. H, Mościckiego 
1 koncerf 


Jutro, t. j. w sobotę, o godzinie 
8 wiecz., odbędzie się w lokalu sto 
warzyszenia techników w Łodzi, 
Piotrkowska 102. uroczyste zebre= 
nie ku uczczeniu 900-lecia korona- 


Teafr popularny 


Dziś, w czwartek tylko jedno 


| M i a m z 


czorem po cenach zmiżonych do 
sotowy. t. j od 50 gr, do 150 gr. — 
5 aktach zę śplewami 


i tańcami Damielewslkiego p. t. cii króla Bolesława Chrobrego z 
, Udział przyj odczytem prot. H. Mościckiego i 
muje cały zespół z pp. Bronowską konceriem. 


Tar narodowy dla Marji Gurie-Skłodowskiej 


Zbiórka w powiecie łódzkim 


zebranie 2.020 zł. 96 gr. 
(Poszczególne komitety zebrały. 
Zgierz 500 zł, Aleksandrów 300 
zł. Konstantynów 111 zł., Ruda Pa 
bianicka 300 zł, Tuszyn 200 zł, 
Brus 52 zł. 60 gr. Gospodarz 11% 


(p) W związku z budową insty: 


i kilku gmin. w sprawie powołania; 


czestnicy obozów stowarzysze- | komitetów lokalnych, któreby zor- | zł, 31 gr., Radogoszcz 263 zł. 30 gr., 


niowych maią bezpłatny przejazd | ganizowały odpowiednie 
koleją. W obozie dostaną umundu- | oraz zbiórki ofiar na powyższy 


rowanie. 

Obóz letni dla Łodzi zostat wy- 
znaczony przez D. O, K. IV nad 
Pi'icą. 


Zebran'e Towarzysiwa 
przyja iół Francji 


Dotoczne ogólne zebranie towa. 


rzystwa przyjaciół Francji odbę-|4y ; kultury działalność teatru miej 


odczyty Nowosolna 50 zł. 
Ze sprzedaży broszur i pocztó- 
wek uzyskano w wydziale powia+ 


cel. 
Rezultatem powyższej akcji było :towym 124 zł. 75 gr. 


Kto i na co uczęszcza do teatru 


W kwietniu było na przedstawieniach przeszło 
13 i pół tysięcy osób — Dano 32 widowiska 


Według danych wydziału oświa- dowisk, 12 zrzeszeniowych, 2 wł 
dowiska zakupione przez T.U.R. 


dzie się w dniu 22 maja o godzi-|skiego przy ulicy Cegielnianej 63 oraz 3 uczniowskie, Prócz „Spade 


„Cassina oficerskiego" Al. Ko- 
ściuszki Nr. 4. 


Zarząd uprzejmie prosi za na- 


szem pośrednictwem, członków i|sprawozdawczym teatr miejski wy- 
sympatyków o łaskawe przybycie, |st 


Zrozpaczeni rodzice 
Kfo widział młodą 17-lefnią 


szafynkę 
Dnia 19-go maja zaginęła dziew- 
czynka lat 17, szatynka, wzrost 


średni, ubrana w ciemnobronzowy 


- i nie 8-ej w drugim termine w loka- i ; kwietnia r. b. przed- 
Po: kilkuletnich walkach z wro- buje jaknajwięcej realizacji pla- lu ,w ciągu m wielnia T P 


kob'ercy”, wystawionego 11 razy 
stawiała się następująco: i „Dybuka" — 28 razy, teatr miej- 

Ogólna: frekwencja publiczności ski wystawiał „Lillę Wenedę'* — 9 
wynosiła 13,727 osób, W okresie|razy oraz „Ptaka" — I raz. 
Frekwencja publiczności w mie: 
awił 2 premjery („Spadkobiercę”|sięcu sprawozdawczym w porów- 
Grzymały < Siedleckiego oraz „Dy- naniu z marcem wzrosła o 870 
buka” An-skiego, 14 zwykłych wi-' osób. 


Perspektywy likwidacji strejku 
w cegielniach 


Sezon się rozpoczął I właściciele nie chcą pono: 


płaszcz, czarną sukienkę, czarne|gję dalszych strat — Zwołano dwie konferencje 


pantofelki i czarne pończochy. 
W warkocz miała wplecioną 
czarną wstążkę, 


Zrozpaczeni rodzice wołają 


ktoby 


znajduje lub widział ją w czasie 
19-go maja b. r. aby zawiadomił ich 
o tem, ul. Engla ar. 13 (przy uli- 
zy Rzgowskiej). 


sa? 
Drie'e orze hu 
Padrzegone dz'ecko 
(p) Obok , ulicy Młynarskiej i 
opiów w dniu wczorajszym zaa- 
leziono podrzucone nowonaradzo- 
ne dziecko płci męskiej, które prze 
stano na ulicę Targową 15. 


s 

Władysława Sowińska, zamiesz- 
kała w domu przy szosie Konstatu- 
tynowskiej 18, id, c ulica Zielona 
w bramie domu Ne 63 znalazła 
padrzucone dziecko płci męskiej. 
którem  posianowiła się zająć i 
adoptować je, 


strajk w cegiel-|23 maja o godzinie 11 przed połu- 


(p) Ponieważ | 
dniem pod przewodnictwem inspek 


niach przybiera corąz szersze roz- dnietw 
„|miary i ogarnął całe województwo tora PAY p. Wojtkiewicza, odbe- 
łódzkie, a nawet przeniknął do in-|dzie się konferencja przedstawi- 


cieli związku budowlanego z wła- 
ścicielami cegielń przy współudzia« 
le delegatów robotniczych. 

Jest nadzieja, że na wspomnianej 
konferencji przedsiębiorcy podpi- 
szą umowę z robotnikami korzyst« 
ną.dla tych ostatnich, 


nych okrgów, właściciele cegielń 


w cegielniach, postanowili zwołać 
konferencje wszystkich właścicieli 
cegielni przy współudziale p. in- 
spektora pracy—w piątek, dnia 
22 maja, natomiast w sobotę, dnia 


AMOCHÓD 


ciężarowy, cztero i pół-ionnowy, marki „Graf u. Stift”, na biegu 


-~ do sprzedania 


Elibor, Sp. Akc. Handl.-Przem. Ł. J. Borkowski, 
Oddział w Łodzi ul, Kilińskiego 70., tel. 172 i 173, 


= 


§ 


Na marginesie 


Wałamy: „litości, magi- 
stracie” 


Toniemy w tumanach kurzu 


Z nastaniem pory letniej magistrat do- 
fada wszelkich sił i starań, aby uczy” 
nić Łódź miastem egzotycznem. - 

Już teraz, w maju, większość ulic 
łódzkich sprawła wrażenie pustyni Gobi, 
albo Sahary. Lada wietrzyk podnosi tu- 
many kurzu i piachu. Ulica prez. Naru- 
towicza np. podobna jest do jakiejś dro- 
gi wiejskiej. Wysypano na nia fury pia- 
sku, który unosi się wciąż w powietrzu. 

To samo na wszystkich ulicach, na 
których połatano kilkanaście metrów wy 
szczerbionego bruku, 

Konserwacja bruku bardzo się przy- 
da; ale czy trzeba koniecznie sypać w 
tym celu góry piaskowe? 

Wątpkuy bardzo, czy: mieszkańcy są 
zachwyceni kuracją piaskową. Sądzimy, 
że zrube warstwy piasku nie pomagaja 
wiele na utrzymanie złego bruku w do- 
brym stanie, natomiast przyczyniają się 
do okropnego wyglądu ulic, zatruwania 
powietrza i szerzenia chorób dróg od- 
dechowych, 

Dziwna gospodarka! 


Szena robofnicza 


Została zamknięfa, gdyż lokal 
był nieodpowiedni 


(6) W dniu wczorajszym p. komi- 
sarz rządu Iżycki przyjął delegacię 
Z. Z, interwenjującą w spra- 
wie zamknięcia sceny robotniczej. 
P. komisarz rządu oświadczył, 
że specjalnie wyłoniona komisia, 
składająca się z 7 osób, uznała lo- 
kal przy ul, Narutowicza 50 za 
nieodpowiedni dla przedstawień ze 
względu na bezpieczeństwo pu- 
bliczne, gdyż pomiesżczenie to po- 
siada tylko jedno wyjście, co grozi 
szczególnem  niebezpieczeństwem 
w razie wybuchu pożaru, | 
P, komisarz rządu zaznaczył, że | 
scena robotnicza otrzyma zezwo- 
lenie na urządzenie przedstawień į 
w jakiemkolwiekbądź innem miej- 
scu, odpowiadającem tym celom, 


Sfowarzyszenie 
Szy związek zawodowy 
Zebranie u handlowców 


W poniedziałek, dnia 25 b. m., 
odbędzie się nadzwyczajne ogólne | 
zebranie członków stowarzyszenia | 
handlowców polskich w sprawie 
zmiany stowarzyszenia na związek 
zawodowy. 

Ponieważ sprawa ta jest bardzo 
ważna dla ogółu pracowniczego, 
należy przypuszczać, iż członko- 
wie stowarzyszenia stawią się licz- 
nie na zebranie. 


Zakazane loterie 
Zagraniczne 


W ostatnich czasach napływają 
masowo do Polski listy z planami! 
lub losami loterji zagranicznych | 
hamburskiej, duńskiej i austriac- 
iej) ukazują się też w pismach 
krajowych prospekty tych loterji i 
reklamowe notatki o nich. 

Ponieważ w Polsce loteria sta- 
nowi monopol państwowy, 
wszelkie uczestniczenie w grze na 
loterjach zagranicznych jest wzbro 
nione i karane jest grzywną oraz 
aresztem. 

Takim samym karom. podlega 
reklamowanie takich loterji w pra 
tie. 


| 


nziewnzefa gina 


Dnia 19 maja wyszła z domu i 
dotąd nie powróciła 16-letnia Ge- 
nowefa Michalska, szatyaka, ubra- 
na w ciemny płaszcz, ciemna ko- 
k:rda we włosach. 

Ktoby cokolwiek wiedział o za- 
ginionei proszony jest o zawiado- 
mienie rodziców, ulica Engla 13 
przy R»gowskiej. 


zdradliwa pilka 
Pechowy foofballsfa 


(p) W dniu wczorajszym zawe- 
rwane było pogotowie ratunkowe 
na ulicę Rokicińską 10 w celu u- 
dzielenia pomocy Marianowi Ko- 
walskiemu, który, grając na po- 
iwórzu wspomnianego domu w pił 
tę nożną, upadł tak  nieszczęśli- 
wie, że złamał sobie nogę w pra- 
wem kolanie, 


| 


H 
H 
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Kropla pomocy w morzu niedoli 


Najbliższe terminy wypłat zasiłków dla bezrobotnych 


Dziś, w czwartek, jutro i w sobotę, dri: 23 b. m. odbywać się będzie dalsza wypłata 
zasiłków bezrobotnym za czas od 11 do 17 maja włącznie 1925 roku. 


Porządek wypłat: 


A. Czwartek, dn. 21 maja 1925 roku: 


B, W. I, Il B. W. io OBAW  B.W.IA,IA. B. W. IV A. 

3601—4200. 1801—2400" 3301—3850 4201— 4800 3851—4400 
B. Piątek, dn. 22 maja 1925 roku: 

B.W.I Il  B.W.JII B.W.IV  B.W.1A.INA. B. W. TV A, 

4801—5300 2401—3000 4401—4950 5401—6000 4951 —-5500 
C. Sobota, dn. 23 maja 1925 r, 

B. W. I, II B. W. HI B.W,IV B.W.IA,IIA. 

6001—6600 3001—3520 5501—5800 6601—7200 


Bezrobotny w'nien posiadać przy sobie: dowód osobisty, książkę obrachunkowa, 


tymację oraz talon zasiłkowy. 


legi- 


Okradziony prokurator i złodziej recydywista 


Bezczelna kradzież w gmachu sprawiedliwości 
Notoryczny przestępca skazany na 5 lat więzienia 


(p) Nader interesującą ze wzglę-j 


du na osoboę oskarżonego sprawę, 
rozważał w dniu wczorajszym sąd 
olkręgowy pod przewodnictwem 


kowskiego w asystenoji sędziów 


wszedł do gabinetu. Palto z wie- 
‘szaka znikło. Wtedy prok, Lewie- 
cki pobiegł za nieznajomym, 
,schwytał go na sali posiedzeń Nr. 


 paltem, skradzione futro prokura- 


Na rozprawie sądowej osiarżo- 
ny Bronisław Ignasiak przyznał się 
do winy, podając na swoje uspra- 
wiedltwienie, że kradzieży tej do- 


| wiceprezesa sądu Bronisława Wit. 57. Osobnik ów ukrywał pod swem] puścił się z nedzy, ponieważ zima 


była ciężka, a mróz panował na 


Antoniego Ifłinicza i Felicjana Ku- | tora. Przy rewizji zmaleziono przy, dworze. 


likowsikiego. Geneza tej sprawy 
jest następującą: j 

Dnia 29 stycznia 1925 roku o go- 
dzinie 9 rano przybył podprokura- 
tor, Piotr Lewiecki do gmachu są- 
du okręgowego w Łodzi, gdzie w 
gabinecie podprokuratorów, (pokój 
54) na drufiem piętrze za wielką 
salą rozpraw (pokój 56) zdjął palto 
t powiesił je na wieszaku, poczem 
zamiknąwszy drzwi gabinetu na 
klucz, udał się na pierwsze piętro 
do sali sądowej na rozprawy. 


, złodzieju także wytrych, 
Po wyłegitymowaniu go, okazało! 
się, że jest to notoryczny złodziej, 
| Stanisław Ignasiak, karany już o-i 
|śmiokrotnie za kradzieże na 3 do 
14 miesięcy więzienia. 7 
| Na podstawie tych danych, urząd! 
|prokuratorski oskarżył Bronisła-! 
wa Ignasiaka, lat 21 o to, że po od- 
jbyciu 8 razy kary za kradzież, 
: przed upływem lat 5 od dnia odby- | 
|cią kary za ostatnie z tych prze-į 
stępstw, dnia 29 stycznia 1925 r. 
w gabinecie podprokuratorów Nr. 


Zbadamy w charakterze świadka 


Stephan Leacock 
Gdy się prosi 
dy BI A 


Wydaje się wam zapewne, że to 


tak łatwo pozosć kogoś na ulicy 
o zapałkę, Każdy, którego się c 
to zapytacie, powie wam, że to 
wcale nie taka łatwa bistorja. 

Stałem na rogu ulicy z cygarem 
w ustach, Nie miałem przy sobie 
ang ca i eeg Di oka- 
zję. Nareszcie: „ aczy pan, b 
bym panu bardzo wdzięczny za A 
życzenie mi ognia? 

„Zapałkę? rzekł, naturalnie”. 

Odpiął palto i wsadził rękę do 
kieszeni kamizelki, 

— Wiem, że mam tutaj zapałki, 
Mógłbym przysiąc, że one są w tej 
dolnej kieszeni, a nie, może w gór- 
nej, Czekaj pan, położę tylko mo- 
je paczki na trotuarze. 

— Ależ, proszę, niech pan sobie 
nie zadaje tyle fatygi, rzekłem, to 
nie jest znów takie ważne, 


"— Ależ co znowu... W tej chwi- 
4 e znajdę. Muszą przecież gdzieś 


Grzebał rozpaczliwie w kiesza= 
niach, 

— Widzi pan, to nie ta kamizel- 
ka, którą noszę codziennie... ) 

Widziałem jak się denerwował, 


— No, cóż znowu, to nic nie 
szkodzi, że to nie ta kamizelka, 
którą codziennie... 


Chwileczkę, chwilkę, gorączko- 


podprokurator Piotr Lewiecki o-|wał się jegomość. Coś do diabła 
powiedział sądowi przebieg zajścia |musi być. Chyba tu, przy zegarku. 


, 


i 
na schodach sądowych osobnika 
chowajęcego skradzione tutro. 


Rzecznik okarżenia prokurator| Zdziczał j 
| kameralny Marceli Wilecki w dłuż | zębami rwał kieszenie, 
| szem przemówiemiu  scharaktery- 


zował sylwetkę podsądnego, 
bezpiecznego recydywisty, który 
bezczelność swą postmął do tego, 
że przybył do śmachu sprawiedli- 


Około godziny 13.30 po południu 54 w gmachu sądu okręgowego w; go Zr człowieka, który 
Ł z = söl ; m chwal- 5 4 na azy prawa. J 2 
as ai i ria Hnis przeszkód, | W końcu prokurator domagał się:nego, Niech pan nie ściąga ze sie- 
|zagradzających dostęp, zapomocą | "A75urowszego wymiaru kary dla 
ptwarcia drzwi wytrychem, doko- podsądnego ż artykułu 387, Obro- 
Zaintrygowany, kto mógł wejść do nał tajnie w celu przywłaszczenia "€ wnosił adw. Krukowski, i wemu 
Sąd po naradzie skazał Bronisła | Cu... Niech pan nie rwie i nie szar- 
go własność podprokuratora Piotra; wa Ignasiaka na 5 lat ciężkiego|Pie na sobie ubrania. 


powrócił podprolkurator Lewiecki 
na drugie piętro i spostrzegł wy- 
chodzącego z gabinetu podproku- 
ratorskiego jakiegoś mężczyznę, — 


pokoju, zamkniętego na klucz į za- 
niepokojny podejrzanym wyglądem 
nieznajomego, prokurator szybko 


palta wartości 200 zł. stanowiące- 


Lewieckiego, 


więzienia. 


GIEŁDA PRACY 


Pracownia bielizny 


„Fromanowa” Cegielniana M 46. (prawe 

oficyna, li-e piętro) przyjmuje robotę 

aplikacyjną. Wykonanie wykwintne, 
895—52 


Bieliźniarstwa 


oraz kroji i szycia nauczam w bardzo 
krótkim czasie podług udoskonalonej 
metody wiedeńskiej, "Ceny  przystępńe. 
od 3 — 5 
158—64 


Zygmunt Kaczorowski 


nstriktor ogrodnictwa na okręg łódzk!, 
nasrodzeny dyplomem uznania na Wy- 
stawie ogrodniczej w Łodzi, przy!muje 
zakładanie ogrodów, doprowadza 'za- 
niedbane do porządku Urządza plan 
tacie dochodńwe. Obejmue % stałe 
'mspekcje, ogrody. Udziela wszelkich 
orad w zakresie ogrodnictwa. 


nl. Sienkiewicza N 62. 140— 


POTRZEBNA 


uczenica do Salonu Mód A Ciesiel- 
skie] Piotrkowska 109, telefon 25 68. 
57—0 


NIANIA 


(rosjanka) poszukuje posady do małe''o 
dziecka. Oferty składać dla „Niani* u 
portjera, ul, Kościuszki 69, 4224—2 


POTRZEBKY 


czeladnik szewcki na szpilkową robotę. 
Zakstna 68, 4252 - 2 


Podmajstrzy żelbetnik 


„potrzebny do samodzielnego prowadze- 


nia większych robót  żelazo-betono- 
wych Oferty pod „Zelbetnik* do Adm. 
„Ułosa”. 4250—23 


Łódź, |.) 


TENISA 


lekcji udzielam. Zgłoszenia pod „Z. Z,” 
do Adm, „Głpsu”. 4228—2 


POTRZEBNY 
podręczny krawiecki Rokicińska 52 
w podwórzu. 4258- | 


POTRZEBNA 


podręczna do Szycią. Sfenkiewicza 83 
m. 54, prawa ołicyna, Il PORE 
atU = 


BYŁY 


posterunkowy P. P., z. dobrą opinia, 
znający języki polski i niemiecki w sło- 
we i piśmie. poszukuje pracy. Łaskawe 
oferty do Adm. „Głosu Polskiego* pod 
1 Sroł”; WJ 1 


m 


RUTYROWARY 


buchalter bilansista na kierowniczych 
stanowiskach w przemysle 1 urzędach 
przyjmie stale lub godzinowe zajęcie 
Prowadzi k: respondencję, ksłążkowość, 
sporządza błlanse, zna dokładnie spra- 
wy podatkowe Zgłoszenia pod „Od 
powiedzialny i pożyteczny* do Adm 
„Głosn*. 4251 —2 


POTRZEBNA 


ekspedjentka -do cukierni do prowa- 
dzenia samodzielnego. Michalzki, Lī: 
powa 27. 4262—92 


ZDOŁ BIE INTELIGERTNI 


sprzedawcy (sprzedawczyńie) potrzebni 
zaraz. Zgłoszemia w czasie od 8 do 12. 
ulica Piotrkowska 79, prawa oficyna, | 
l-sze waiście. parter. 4234 


Z DNIEM I CZERWCA 


zostaje otwarty komplet ireblowski pod 
kierunkiem rutysiowanej freblanki. Wia- 
domość: Zakątna 85, m. 3 (róg Andrze- 
ia). między 11 — 1. 4271 


PANIENKI 


wyuczam zrurntownie przez sześć tyz0- 
dni roboty kapeluszy (modniarstwa) za 
160 złotych, Zachodnia 72, parter w bra- 
mie. 4269 


Kurs przygołowawczy 


nawowstępujących na Uniwersytet fran- 
cuski w języku franouskinn udziela, Wia- 
dom ść: Cegielniana 19, «m. 8 front 
NI retro. 4286 


Poszukuje się na wieś 


kucharza - ogrodnika, kawalera. Oferty 
składać do redakcii „Głosu Polskiego" 
sub Tt. „A. N,” 4267 


TYT ORE? 
ARE M ACTA z 


Obrazy 


polskich: Juljasza Kossaka Axen- 
towicza, Fałata, Wodzinowskiego 


oj Hofmana, Wygrzywalskiego, Augu- 


stynowicza i innych 


tanio sprzedam, byle zaraz, 


Południowa 6, m. 6 H p. fr 
Od godz. 11—ł i od 4—8, 
do niedzieli włącznie. 


ont. 
tylko 


swe zdumienie, gdy nagle ufrzał| Nie, nie tu. Poczekaj pan, poszu- 


;kam w marynarce, Przeklęci kraw- 
cy! nie można nigdy trafić do kie- 
szeni. 


zupełnie i zgrzytając, 


To pewno znów sprawka prze« 


nie-|klętego bachora, syknął. Tak te 
ljego sprawka, ale jak przyjdę do 
{domu — pokażę mu, Napewno 


| sterczą w moim portfelu, Niech mi 
pan potrzyma na. chwilę pałto,., 


— Nie, nie, przerwałem mu, 
niech pan da spokój. To nic waż- 


„bie palta, niech pan nie wrzuca li- 
stów do rynsztoka niech że pan 
nie depcze swoich paczek. To źle, 
że pan się odgraża swemu chłop- 


Wtem jegomość krzyknął z try- 
umfem i wyciągnął coś z szew- 
ki palta, 

— Mam ją, mam, krzyknął i po- 
dał mi, 

To była wykałaczka! 

Duch boży mnie natchnął: we- 
pchnąłem go j jący 
tramwaj. 

——— N — 


Doświadczenie niczego 
ne uczy 
Ze sfatysfyki małżeństw 


Niedawno ogłoszono w Londynie 
statystykę małżeństw za rok ubie- 
giy. Wynika z niej, że od najmłod- 
szych do najstarszych lat trafiaja 
się kandydaci do stanu małżeńskie. 
CHE 

Najmłodsze małżeństwo w Lan- 
dynie liczy razem miespełna 32 lat. 
Każde z miitżonków ma zaledwie 
skończony 15-ty rok życia. Tak młe 
de małżeństwo można sobie wytło- 
maczyć chyba lelkturą Wedekin- 
dowsłiego „Przebudzenia Wiosny 
a usprawiedliwić brakiem ie 
go doświadczemia życiowego. 


Ale, jak mawiał pewien filozof, 
doświadczenie niczego nie uczy, Do 
wodem tego fakt, że istnieje w. Lon 
dynie 17 małżeństw świeżo zawar- 
tych, w których wiek każdego z 
„nowożeńców wynosi, przeciętnie 
95 lat. A może mamy tu do czynie- 
nia z wypadkami „starcześo zdzie- 
cinniema“? 


Jeszcze ciekawsze są małżeństwa 
„mieszane'. Dwóch młodzieńców 
(lat 20 i 27) zaśłubiło 90-letmie sta- 
ruszki, Trzech starców (łat 78, 81 i 
83) zaślubiło młode panny w wieku 
15, 18 a 20 lat. 


> 
ur 
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Jak powstała i skąd się bierze drożyzna? 


Nasze troski w Londynie 


Piosenka o drożyźnie — Komisja aprowizacyjna — Jak prowadzono badania? — Pytania do komisji — Wpływ poszczecól« 
nych czynników na wzrost cen —Doniosłe skutki drobnych przyczyn — Kalkulacja piekarzy — Kartel chlebowy — Bojkot 


uczciwego piekarza — Kwestja mięsa — Co mówi żona robotnika? — Rada aprowizacyjna 


Znamy wszyscy dobrze piosenkę! szcze dodatek, obejmujący również| Również i koszta transportu, Zyski młynarzy 
lo t. zw. drożyźnie, czyli wysokich, kilkaset stron. 


cenach artykułów spożywczych. — 


Zależność cen od stanu waluty,|przeprowadzenia badań przez ko:| gdyż wzrost taryf przewozowych Zysk piekarza 
ko- | misję. Zaproszeni zostali przedsta- 


wpływ wysokich podatków, 
szty przewozu i płac, a wreszcie 
sporne zyski producentów, pośrę- 
dmików i detalistów — wszystko 
to są poputlarne nadzwyczaj war- 
jacje na ten sam temat. 


Obecnie tę samą piosenkę, z te- 
mi samemi wiarjacjami śpiewają i 
w Amglji, kraju, którego rozwoju 
ekonomicznego po wojnie nie 
wstrzymało tyle katastrof polity- 
cznych t gospodarczych, co w Pol- 
sce. Również i w Amglji miały miej 
ss <wałtowne atalki przeciw nie- 
zwykle wysokim cenom artykułów 
spożywczych, które wreszcie skło- 
nity rząd do ustanowienia komisii, 
celem dokładnego rozpatrzenia 
stosunków w przemyśle aprowiza- 
cyjnym, oraz kwesti, czy obecne 
ceny artykułów żywnościowych są 
usprawiedliwione, czy też nie. 


Otóż ta „komisja aprowizacyjna" 
przed kilku dniami właśnie złoży» 
ła swe sprawozdanie. Rozpatrzyła 
ona problem ten z tą śrumtowno- 
ścią i znajomością rzeczy, z jaką 
to zwykle dzieje się przy ankie- 
tach angielskich, a czego niestety 
nie można: stwierdzić w  podo- 
bnych poczynaniach u nas. Jak do- 
kładnie zajęto się tą sprawą, wy- 
nika już czysto zewnętęznie chać- 
by z objętości sprawozdania komi- 
sji. Obejmuje ono trzy tomy, zawie 
rające na dwustu stronach właści 
we sprawozdanie, następnie sześć 
razy tak obszerne zestawienie do- 
wodów i kalkulacji, a wreszcie je- 


(Własna korespondencja „Głosu Polskiego'') 


2,75 żenia się konsumcji, sprawozdani« 
16,75 stwierdza zmamienną zmianę sma- 
11,75 ku w porówaniu do czasów przed- 
8— į wojennych. Podczas gdy popyt na 
| jest nieco mniejszy 'od podniesie- Razem 100, —, mięso cielęce i wołowe wobec ros 
wieiele wszystkich odnośnych | nia się ogólnego poziomu cen. Ten| To zestawienie jednak nie zma- ku 1913 warósł o 7,5 procent, spa- 
związków, handlu hurtowego i de- | czynnik zatem powinienby wpły- | lazło wiary u komisji a do szczegól dto zapotrzebowanie skopowiny 4 
telicznego, przedstawiciele spo- wać raczej na potanienie środków | nie dokładnych dociekań w tej, baranimy o 18,5 procent. 
żywców, zwyczajne gospodynie i| żywności w stosumiku do innych to- materii spowodował ją fakt, iż wi Pozatem rzeźnicy skarżą się, że 
wszyscy oni musieli składać swe|warów. Czyli, że nie można zna- dniu 1 marca cena chleba wzrosła ; publiczność stała się więcej wyma» 
zeznanią i opinje. A jeżeli gdzie leźć ogólnego wytłomaczenia nau-;, 90 od sta ponad poziom przede gająca, niż dawniej i domaća się 
natrafiono na jaką okoliczność |kowego dla faktu, dlaczego ceny| wojenny, podczas gdy środki żyw- | naogół gatunków lepszych. W tym 
szczególnie ciekawą, to dochodze-|środków żywności wobec stanu| ności naogół trzymają się tylko o względzie  przesłuchiwano rów 
nią były jeszcze dokładniejsze; ka- | przedwojennego warosły  stosun- | 76 procent ponad poziomem przed-! wnież pewną żonę robotnika, któ- 
żdy pośrednik, każdy piekarz, czyj kowo więcej, niż ceny towarów in- wojenmym. re łaksamo potwierdziła, że smak 
jets swe a skip porady p WMA „jego akat W związku z tem szczególnie | klasy pracującej zmienił się. Robo- 
przedłożyć komisji swe książlki, na należy raczej w specjalnych wa-| przykrym jest fakt istnienia pe. | tnik nie chce już, jak dawniej, po- 
ich podstawie wyjaśnić prawdziwv ronkach poszczególnych gałęzi wnego fodżaji kartelu, który sa- traw gotowanych z jarzyną, lecz 
stan rzeczy, , 4» PRZEDIJNKU, modzielnie oznacza ceny. Sprawo-, woli mięso. 

Naogół pytania do komisti| Jak doniosłe skutki wywołuje zdanie wymienia wypadek, iż pe- 
brzmiały: Dlaczego ceny środków n;-znaczne choćby podrożenie naj- , 


żywności są tak wysokie wobec ważniejszego ludowego środka ży- 
stanu z przed wojny, a mastępnie, 


| wności, to jest chleba, wynika z tej 
dlaczego są tak wygórowane w PO okoliczności, że podwyżka ceny o 
równaniu z obecnym, ogólnym po- 3 pensy na bocheniku czterofunto- 
ziomem cen? Czyli dlaczego są 0-| wym pociąga za sobą wzrost wyda 
ne stosunkowo droższe od innych; tków całego narodu na chleb o bli- 
towarów. 

Komisja doszła do przekonania, 
że dla tysięcy gospodyń wzrostawi 
cen nie towarzyszył odpowiedni 


aczkolwiek wzrosły, nie wpływają Koszty wypieku 
Niemniej gruntowny był sposób na podrożenie środków żywności.: Koszty sprzedaży 


Wreszcie w związku z głodem 
wien piekarz, który sprzedawał mieszkaniowym i  wywołanem 
chleb o jednego pensa poniżej cen, przez to utrudnieniem używalności 
ustalonych przez jego organizację, kuchni, wzrosło bardzo znaczmie 
został zbojkotowany przez młyna- zapotrzebowanie konserw, Szcze 
rzy całej okolicy. Taka polityka, | gółowe swe wywody sprawozdamie 
powiada sprawozdanie, oznacza kończy stwierdzeniem, że znaczna 
premję nieróbstwa i niezczy zdro- większość rzeźników nietylko u- 
wą konkurencję. Piekarz, boikoto- trzymała swe położenie majątko- 
wamy za tamią sprzedaż chleba, Po we, lecz je nawet poprawiła. 


imi i ŻnóŚ fania | : 
bt A możność domagania) Sprawozdanie wkońcu zaleca te 
się opieki władz, a uchwały, prze- 


sko dwadzieścia mikonów fumtów 
| rocznie, 

Otóż komsia stwierdza przede- 
wszystkiem kto ma udział w kształ 


| wzrost dochodów tak, że wiele zę seriach ada ,  Įstanowienie rady spożywczej, Cee 
roda: Melo. sie: zbożem ad towaniu się ceny chleba i w jakich | widujące podobny bojkot, powinny lem, _dolciadniejszej _obeerwacji 
sed wajia paas Jeżeli cenę chleba; być ustawowo wzbronione. kształtowanie się cen środków ży: 

Więkępaźe koraan rozpatrywała |? rzyjmiemy równą 100, to wedle] Wreszcie sprawozdanie wyka- | wności. Rada taka powinna skła- 


zapodań organizacji piekarzy, spra 
wa ta przedstawia się, jak nastę- 
puje: 


zuje, że czysty zysk większych pie- dać się z dwunastu członków; 
karzy wynosi przeciętnie 7 do 10, szczególny nacisk położony jest 
od sta ich ceny sprzedażnej, nie-|na konieczność należytej reprezen 
41,25; kiedy jednak i więcej, Zarobki ta-; tacji gospodyń w radzie, Ciało te 
|kie należy uznać za wygórowane, nić posiadałoby wladzy wykonaw- 
4,50| wobec czego cena chleba powinna; czej, natomiast w wypadkach 
pr redukoji. szczególnie jaskrawych będzie in- 
9,50 Co się tyczy mięsa, to przecle- | terwenfować parla- 
550. wszystkiem, abstrahując od obni-| mentu. [OZ 


wpływ podatków, kosztów trans- 
portu i płac na kształtowanie się 
cen. Odnośnie do tych pozycji ko-| 
misja dochodzi do wniosku, iż) Producent | 
(twierdzenie, jakoby wysokie płace | Koszty załadowania, prowi- 
były przyczyną wysokich cen, nie} zja za zakup pszenicy 

jest bardziej usprawiedliwione od| Koszty traneportu pszenicy 
tezy przeciwnej, iż wysokie ceny! i maki 

sa przyczyną wysokich płac. l Koszty przemiału 


zapomocą 


o e 


premiera! 


Arcydzieło angielskiej wytwótn 
„Ideal Film—Company, „London“ 


„Wszystko na jedną Karte” 


(Out to win) Sensacyjny dramat w 8 aktach. 


Catherine Calvert, Clive Brooke 


276—1 Orkiestra pod kierunkiem p. Szpeismachera, 


W rolach 
głównych: 
Orkiestra pod kierunkiem p. Szpeismachera. 


im. 6. Orzeszkowej 


podaje do wiadomości, że 
o godz. $-€j rano, 


ZO PAG 


Najlepsze zródło zaxupu 
Sandałki, skorochody, buciki domo: 
we, pończochy, rękawiczki jest 


Dyrzkcja Gimnazjum żeńskiego 


AL Kościuszki 21, 


egzaminy wst 
do Miasy B i C rozpoczną się w dniu 25 maja 
b. r. o godz. 9-ej rano, zaś do Klas I-ej do 
G6-.eż wlącznie dnia l5-go czerwca b. r. 


Zgłoszenia uczenic przyjmuje kancelarja gim- 
nazjum codziennie w godzinach szkolnych. 


Pianino 


Pianino kupię dła własnej potrzeby 


| 


Eamon Ekkert 


Kilińskiego 143) 
trzeci dom od} 
Głównej. 
Choroby skórne 
j| weneryczne i dróg 
moczowych. 
Godz. przyjęć od 
1—5 i od 7—9 w. 


Eleganckie Obuwięj Pensjonat | a Szumacher 


letnie pantofelki, lakierki, bronzowe, | dla dzieci 


Í a A cz s 4 
Zapłacę gotówką. Oferty do Admi- || Pranelowe, dziecinne, panieńskie, w Poddębinie 
nistracji „Głosu Polskiego“ sub sportowe i męskie lekkochody pod Tuszynem. 
4245-1 „Pianino”, ~ _ w firmie JANA IANIEG, Angrzeja 24, Troskliwa opieka 
4257 —1 


Ceny przystępne, 
Wiadomość; Ulica 


mM 


Choroby skórne 
i weneryczne, 


| 4-go Sierpnia f 
Godz. przyjęć: co- 


iennie od Sej 
do 7 i pół po poł. 


w Lodzi, 


ne 


Panie od 5—4, i ? Piotrkowska 1253 | w niedziele i śWię= 
5478—15 | pongigpat M. Bagńskiej = Wiśniowej w sklepie p. C. | ta od I-ej do Tej 
ł 005.00 . DANKE] Górze otwo- Maca. 750-1-d 289 —4 
02—5 i rzony od 20 mają, W miejscowości nad- AKWIZYTOR 
EA RZY? zwyczaj zdrowej, $itchej, lesistej. Ko. £ abc L= AB 
; A > nap yy ROEE pia tę PBE ustosunkowany, znajdzie popiatną 
= ociągów dziennie do Andrzejowa.Miesz- s iel i 
Poszukiwany kanie. sloneczne, kuchnia wykwintna. | posadę w większem biurze elektro-| 


Dia młodzieży troskliwa opieka, Wy jtechnicznem. Oferty szczegółowe 


daje się obiady dla miejscowych i przy- 
jezdnych gości. Ceny bardzo przystępne. 


[PALI SIĘ 


„sub „A.B.C.* do „Głosu*. 723] 


|| t 
ozostaje j ye Ki ai ŚĆ Su, jospodarze A 
k pi k k gą f i lKepkk © na miejS-u, u go ER A papierosa lub cygaro nabvie u 
K. Pafersilga, Piotrkowska E 38 ANA KAUT 
( ; I j 4 Fwill | Reftęory, r PiotrKowskKa Nr. 92 
Poszukujemy powierzchnia ogrzewałni 10 do 15 i KURSA maluryczne D uży iia  „oTURECZNA | A 040487 ze szczególną przyjemnością 
m. kw;,, ciśnienie na 4 do 6 atmo-| ; ! Poddebini gia gdyż przechowywanie i od 
i a A) l 1 Ha i uzcpełn.ające f t „|w Poddębinie pod 7 Sdyż p } i po! 
a e Owa, gór Cn ~ preis Owy fuszynem, polożo- UROLOG wiednie konserwowanie tyto- 
Y 4 Weyrauch i S-wie, Lipowa 15/17. Nauk eegancro umio: |ny w ogrodzie le- | (choroby nerek,|| niów, papierosów i cygar jes- 
55991! i a wany pokój z pia-|sie, p koje duże Í 'herza i r > Wad : ; ) 
$ JE Q e T a zin i MACEW, 4222 1 Eta Hrakowio ninem z całodzien hygien hia dla AEEA wyiączną tajemnicą 
ki nem utrzymaniem | qzieci opieka tro» | p uj j 
do samochodu osobowego i cięża- AGEN k ul. pannan 9 | do wynajęcia. Mo- skliwa Kuchnia 5 ga wej ono JANA KAUTZA 
Towego z pierwszorzędnemi refe- Sw hekel ra Rów a ZA wyswintna, geny | godz. 7 1 pól do Piotrkowska 92- bg] 
rencjami. Zgłoszenia pomiędzy 4—5lrutynowany, spożywczo-kolonjalny | żmngy "Yo ia | N7 m. 6. mę” jar pa blax ia róg 8 i pół. NEST | 
po poł. w Sp. Ake. S. Rosenblattajposzukiwany. Zgłoszenia pod „Ru- org nopdką a ; | Targowej, dojazd | ul. Moniuszki 11 
w Łodzi, Karola 36 4255—iltynowanv" do „Głosu”, 4256—11  respondenoinym. O | 1-xą oi 2 78 Tet; 50.84 ; 


$GŁOS POLSKI” 
Łódź 
21 maja t925 r. 


Przeciwko przemysł! 


po.skiermu 

Od pewnego czasu dążenia kar-| między produkcją a spożyciem, — 
telowe, zmierzające do zmonopoli-| Niebezpieczeństwo stanowią grami 
zowania przemysłu nie jednego tył; ce celne, Cło musi być ekonómicz- 
ko, ale wielu krajów, coraz bar-|nie niezależne jeżeli chce zacho- 
dziej sis, pogłębiają, Przesunięcia| wać swą polityczną niezależność. 
geograficzne wywołane przez woj-| Tyle francuski przemysłowiec, 
znany z niezwyłcłej energii i daleko 


nę sprowadziły też talk poważnej 
zmiany gospodarcze, | ęsających wpływów. Pragnąc złą 


że mimo 
wszelkie dotąd trwające antagoni-| czyć pięć najpotężniejszych krajów 
zmy zbliżenie na gruncie jateresów| wytwórczych w celach wywozo- 
pieniężnych pokazało się konie-| wych itawnie udowodnił, że idzie tu 
czne, Widomym makiem tego kom o ujarzmienie pozostałych krajów 
promisu jest umowa przedwstępna, | Europy, które przez ka*telowość 


| 
> > i 
zawarta między metahmgami fran- | podzielone zostaną na sfery dzia- 


NI Rynek pie 


zuskimi i niemieckimi, polegająca | 
ga wzajemnej wymianie produkcji 
| normalizacji cen celem uniknię- 
cia konkurencji, I tak: gdy Francja | 
na nadmiar surowców, odczuwa | 
wzamian brak półfabrykatów i fa- 
orylkatów, taniej dostarczamyc 
zez niemiecki przemysł; na tej 
inji poruszają się tendencje karte- 
owe, 

Wszelako na tem przemysł po-| 
wzestać nie może, to nie 


1 


gomcesji, a jest nią porozumienie; ż 
jrakterystycznem jest, że w poro- 


tilku najważniejszych międzynaro- 
lowych ognisk wytwórczości. 

Myśl tę wysunął znany polit 
wzemysłowiec francuski b. mini- 
ster Loucheur, który z akazji od- 
szybu wygłoszonego ostatnio w: 
Zrukseli rozwinął plan działań, be- 


Í 
uratuje | 


tyk „(trzymana jest na uboczu; ze stro- 


łania. 
Nam pnrzypadłaby w udziale kon- 
kurencja niemiewka jako najbliżej 


nas położona, 
i 
Warto naszym przemystowcom 


{nad tem się zastanowić, a szczegól 


nie włókiennikom, Przywóz tka- 
nin bawełnianych i wełnianych w 


į 1924 roku wymosił 187 miljonów zł. 


wobec wywozu około 15 miljonów, 
deficyt ten na przyszłość wzrastać 


eszcze sybuacji, Jest ona tak tru- | pedzie, Rz międzynarodowy kar 
ma iż; wymaga daleko szerszej | "A tekstylny wejdzie w życie, 


co; 


Cha-; 


iest bardzo prawdopodobne. 


zumieniach  trustowych Polska 


ny zaprzyjaźnionej ji. sojuszniczej 
nie zwraca się uwagi na nasze in- 
teresy gospodarcze, skoro jednym 
z ważniejszych uczestników syndy 


ący przedmiotem układów w sie-, katu ma być najgroźniejszy nasz 
'ach interesowanych. konkurent. 

Plan ten ma za przedmiot zał Co do metalurgii, to wysokie 
sumienie w przemyśle włókienni. | Stawki cłowe stanowią wprawdzie 
szym i metalurgicznym Francji, Bel dostateczną ochronę, wszelako je- 
gi, Luksemburgu, Anglji i Niemiec | żeli międzynarodowy kartel U 
welem prowadzenia wspólnej akcji "e dla zdobycia: naszego rynku 
wywozowej. Można sobie przedsta | Sprzedawać na nim ze stratą (za, 
wić, jak potężne przemysły te | przykładem cukrowników polskich 
wsparte o bezkresne kapitały wiel | zbywających produkcję swą zagra- 


tich banków oddziaływać będą na 
sny swych wyrobów. 

Wiadomo bowiem, że linjami wy 
memi kartelów są: wysokie ceny 
ta rynkach wewnetrznych a niskie 
1a zagranicznych, aby niemi niepo- 
lzielnie zawładnąć po zrujnowa- 
Mu industrii krajów  przywozo- 
wych, Loucheur informuje o powo» 
lzeniu akcji, której tak gorliwym 
est rzecznikiem. Belgia się opiera- 
a, jednak na skutek ustnych per- 
raktacji osłabiono sprzeciwy, Nie- 
nniej ze strony angielskiej. słyszy 
ię dalej głosy opozycyjne, które 
edmak po bliższem zbadaniu rze- 
zy milkną, 

Jeżeli świat nie dojdzie do prze- 
wnania, iż produkcja musi być re 
ilamentowana, to czekają nas cięż 


nicą znacznie niżej cen kosztu), toj 
położenie przemysłu żelaznego je- 
szcze bardziej pogorszyć się może. 

Stąd wniosek, że prżygotowują 

się zagranicą projekty godzące w 
naiżywotniejsze interesy przemy j 
słu polskiego, stojącego w obliczu | 
nieoczekiwanego a groźnego współ | 
zawodnictwa. Stawki celne zawa-, 
rowane traktatami handlowymi! 
poddać przeto wypadnie rewizji w] 
porozumieniu z kontrahentami, k] 
iest z innymi rządami, 

Wypadnie też zbadać taryfy prze 
wozowe, odgrywając tak ważną ro 
le w handlu zagranicznym. Na ra- 
zie Niemcy, celem popierania wy- 
wozu węgla zadekretowały znacz- 
ne obniżki taryfowe jako cła od- 
wetowe przeciwko Anglfi, Francji 


ie walki ekonomiczne, za któremi|i Polsce, Jesteśmy więc osaczeni z 
rodążają bitwy polityczne. Należy| wszystkich stron i stajemy wobec 


rięc dbać o rozumną równowagę | 
( 


walk bardzo ciękich, X, 


Dyrekcja Gimnazjum Humanistycznego | 
IM. KS. SKORUPKI 


| r (T-wa „Oświata“) 
zawiadamia, że egzaminy wstępne do wszystkich kl 


| siącu maja: w dn, 25, 
N 15, C 
| miejsc ulgowych. 
4 — 


4 
| 


Lawki długie 


" b-osobowe szkolne 


| 
jupię w każdej ilości używane, 
ib nowe. 


dministracji „Głosu*. 192—2 


26 i 27 o godz. 4ej popoł, oraz w mies. czerwcu: 

(w dn 22, 25 i 24 o godz 9 ej rano, 

Podania przyjmuje kancelarja szkolna, 
odziennie w godzinach szkolnych 


Dla zdołnych uczniów klasy wstępnej zarezerwowano pewną ilość 


as odbędą się w mie- 


ul. ks, Skorupki (Placowa) 


Dyrektor: W. Davison. 


MEBLE na RATY 


nie handel, a własny wyrób. 


Pe! 
ble kuchenne, oraz szafy, łóżka, stoły, 


- stołowe, Sr”, gabinety, ne- 


rzec? o twfsieości nrócent toniej, iż 


wszędzie, wykonywujemy w naszym z3- 
kładzie podług najnowszych modeli. Za 
isolidne i terminowe wykonanie uazieła- 


Oferty sub „T, B.“ do| my, gwarancji. 


Zakłady Mechamiczno- 


Stolarskie „Komcentra* sp. z ogr. odp. | 
Napiórkowskiego Nr. 7, Górny pyar. 
3875 


NIĘŻNY. 
Warszawska piołda urzędowa. 


WARSZAWA, 18 maja (Pat) — Na 
dzisiejszej giełdzie urzędowej notowa- 
nia byly następujące: 


GOTÓWKA. 
Funty ang. —— 
Korony czeskie — — 


C7EKI. 

Belgja —. —- 

Holandja 209 05 

Londyn 25,24.25 

N. York 5.185 

Paryż 26.75 

Praga 15,41 

Szwajcarja 100.575 

Sztokholm 

Wiedeń 73.18 

Włochy 21,07 

8 proc. pożyczka złota 71.— 

Pożyczka dolarowa 61.50 

4 i pół proc. listy zastawne 
ziemskie 23.25 

5 pr. obl, m. Warszawy przed- 
wojenne 19.25 

4 i pół proc. obl. m. Warsza- 
wy przedwojenne —.— 

Pożyczka konwersyjna: 46,— 

10 proc. pożyczka kolejowa 90 


Gielda zakrawa. 


Bank dyskóntowy 6.35 

Bank zjedn. ziem polsk 2,59 

Bank dka handlu i przem. í 

Bank zarobkowy 7.50 

Kijewski 0.15 

Spiess 2.25—2.30 

Siła i światło 0.34 

Czersk 0.46 

Gosławice 1.70 

Cwkier 2.65—2,55 

Łazy 0.20 

Nobel 1.70—1.55 

Cegielski 0.44—0.45—0,44 

Liipop 0.70—0.72—0.71 

Norblin 0.87—0.88 

Parowozy 0.57—0,58 

Starachowice 2.05—2.16 —7.! 

Zawiercie 13.10 

Borkowski 1.35—1.15 

Pits 0.37 

Elektryczność 2.10—2.19 

Chodorów 3.70 

Częstocice 1.75—1.90 

Michałów: 0,35 

Firley 0.44 

Węgiel 2.25—2,35—-2.20, 4 em 
2.15 

Fitzner 3.20 

Modrzejów 3.60—3.70—3.60 

Ostrowieckie 5.05—5.25 

Rudzki 1.05—1.40 

Ursus 1.30—1.35 

Żyrardów 8—8.45—8.12 

Haberbusch 6 
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Hatowania złotego, 


W dniu 20-ym maja 1925 r. 


Berlin 80.55— 80.95 
Gdańsk 99,87 — 100,15 
Londyn 25.50 
New-jork 19.25 
Praga 852.00 
przekaz na Warszaw: 9957—9983 
Wiedeń czeki 1-015—135.650 

bankn. 15,5650— 15,850 
Zurych 99.50 


Drzednwń oletdn qtańska, 
GDANSK, 20-go maja (Pat), —. Na 
dzisiejszem zebraniu giełdy gdańskiej 

notowano w gquldenach gdańskich: 
100 złotych polskich 99.87 — 100.15 
Czek na Londyn 25.195 


Teledraficzna wypłata na: 


Berlin 125 576—125.704 
Londyn 25.20 00 
Nowy-jork 518.24—519.5| 
Paryż 26 69—26 76 
Warszawę 99.57— 93.83 
Zurych 100.50— 100.55 


Notowania miełdowe w Londynie. 


LONDYN, 20 maja, (Pat), — Zam- 
knięcie giełdy. 
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żywienie w przemyśle 


informacje ze wszystkich strońh kraju 


Oddziały Banku Polskiego do- 
noszą z różnych 
ożywieniu się obrotów w. przemy- 


śle. Oddział łódzki komunikuje: 


kwiecień był dla tutejszego prze-! 


mysłu bawełnianego miesiącem 
bardzo korzystnym. Oddział 
sosnowiecki donosi: w przemyśle 
metalowym sytuacja jest lepsza, za- 
kłady żelazne w Zagłębiu posiada- 
ją znaczne ilości zamówień. Od- 
dział częstochowski zaznacza, iż 
ożywia się przemysł budowlany, 


miejscowości o! 


jgół pomyślniejsza, 


przemysł jutowy i bawełniany, zm 
eksportuje okolo 60 proc. wyro- 
bów zagranicę, Oddział białostoc- 
ki informuje: w przemyśle garbar- 
skim naszego okręgu sytuacja 
naogół przedstawia się korzystnie. 
Oddział katowicki donosi: sytuacja 
'w przemyśle cynkowym jest nao- 
eksport węgla 
tw kwietniu wyniósł prawie to sa- 
,mo, co w marcu, 42 proc, całego 


| 


' wydobycia. 


L praktyk podatkowych zagranicą 


nQGratyfikacje** podlegają podatkowi dochodo= 
wemu — we Francji 
Tak zadecydował minister finansów J. Caillaux - 


Wyżsi urzędnicy, dyrektorowie,| przewiduje ściąganie podatku od 
kierownicy instytucji bankowych, | nich, 
finansowych, przemysłowych, han- 
dlowych otrzymują zwykle raz do 
roku poważniejsze sumy tytułem 
gratyfikacji. Sumy te nie figurują 
ialko «pensje normalne i wręczane 
bywają zwykle odręcznie, Stąd też 
| nie podlegają opodatkowaniu, tem- 
| bardziej, że najczęściej wysokość 
ich jest okryta tajemnicą, 


W prakiyce działo się inaczej i 
sumy gratyfikacyjne nie figurowa- 
ły w wykazach podatkowych. 

Nowy minister finansów, J. Cail- 
laux, wziąwszy się energicznie do 
reformowania podatków i. sanacji 
budżetu, polecił wciągać gratyfika- 
cje do wykazów podatkowych i 
zażądać od wszystkich ptrzedsię- 


Wiłaściwie ustawa o podatku do- 
chodowym z roku 1912 przewiduje 
podciągnięcie tych sum $gratyfika- 
cyjnych pod rubrykę dochodów i 
płac normalnych i tem samem zaś 


biorstw prywatnych i banków za- 
deklarowania sum, które zostały 
wypłacone wyższemu personelowi 
tytułem gratyfikacji. 


Opłaty stemplowe od rachunków 


Ministerstwo spraw wewnętrz- w art. 6 ustawy, to jest uiścił przy- 
nych zwróciło się do pp. wojewo- padającą opłatę, O ile jednak prze- 
dów z okólnikiem w sprawie opłatjrzucenie ciężaru omawianej opłaty 
stemplowych od rachunków. Mini- !ma odbiorcę prywatnego, jako spra- 
sterstwo skarbu zatwierdziło ($ło- wa prywaino-prawna, jest dla 
įsi okólnik), że wystawcy rachun-|skarbu państwa obojętne, gdyż 
| ków dla władz i instytucji państwo- otrzymuje się w każdym razie na- 
wych doliczają do sumy należności, leżną opłatę, o tyle w przypadku 
wymienionej w rachunku, (np. na gdy odbiorcami rachunków są wła- 
dostawy, świadczenia usług i t. d.), dze i instytucje państwowe, wywo- 
kwotę uiszczonej przez nich opłaty łuje, że skarb państwa, zwracając 
stemplowej, przypadającej od-da-|wystawcy uiszczoną przezeń opła- 


nego rachunku, przerzucając w ten, 
sposób ciężar tej opłaty na skarb| 
państwa. / 
Przerzucenie opłaty stemplowej | 
przez wystawcę rachunku na jego, 
odbiorcę nie sprzeciwia się posta- 
nowieniom ustawy z dnia 28 paź- 
dziernika 1921 r, o opłacie stem- 
plowej od rachunków i poświad- | 
czeń odbioru, gdyż ustawa ta nie! 
zawiera zakazu takiego przerzu-. 
cania, skoro wystawca rachunku 
spełnił swój obowiązek, określony! 


Przystosowywanie taryf kolejo- 
wych do potrzeb przemysłu eks-. 
portującego celem ułatwienia mu 
konkurencji na rynkach zagranicz- 
nych wydaje już owoce, zi 
Banku Polskiego w Równem ko- 


tę, nie otrzymuje jej wcale. 

Wobec tego należy, w myśl żą- 
dania min, skarbu: 1) zaniechać 
zamieszczania w prywatno-praw- 
nych umowach z przedsiębiorcami 
klauzul, przerzucających z góry 
ciężar omawianej opłaty na skarb 
państwa i 2) skreślić w braku ta- 
kiej klauzuli, przy uregulowaniu 
należności przedsiębiorców opłaty 
stemplowe, doliczane przez nich 
w rachunkach do sum tych ra- 
chunków. 


Wywóz drzewa wzrasta 


Z powodu zniżenia taryf kolejowych 


munikuje, iż w m. kwietniu wy- 
wieziono dość znaczne ilości drze- 
wa do Gdańska i do Niemiec i że 
ożywienie nastąpiło głównie z po* 
wodu zniżenia taryf kolejowych. 


Oszczędności wzrastają 


ieniem pozycji bilanso- dniu 31 stycznia b. r. 32,4 milin. zł., 
aerat raa ddliezących zaś w dniu 28 lutego b. r. 42,2 mil- 
do związku banków w Polsce, wi- jony złotych. 
dzimy, że oszczędności z m'esiąca| Ze wszystkich pozycji bilanso 
na miesiąc wzrastają i to w dość! wych pozycja wkładów termino 
szybkiem tempie: wkiady termino- wych wykazuje wzrost. najszybszy 
we w 39-ciu bankach wynosiły wi 


Popyt na maszyny rolnicze 


Pa sage W związku z bardzo dobrze za-| maszyn rolniczych wyprzedały 
Belgja 97.25 | powiadającymi się urodzajami oży- nieomal. całe swoje zapasy i wy- 
„ Włochy —— | wił się popyt na maszyny rolnicze. |konywują obecnie zamówienia na 
a Dg Z Oddział Banku Polskiego w Byd- [28 jesienny. 

Portugalja 2 3 | goszczy komunikuje, iż fabryki 

Szwecj e 

z cja D | e o 

Holandia ee, |Chiny Kupują manufakturę polska 
Dorwegja SA] Białostocki przemysł wiókienni-|pierwszy wysłano z Białegostoku 
Austria —..jCzy nawiązuje stosunki z najodłe-|do Chin partję pluszu jedwabnego 
Warszawa mal glejszemi nawet rynkami: po raz 'i welwetiu, 
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Dział urzędow 
Komunikat kapitana 


Komunikuję, iż zgodnie z uchwa- 
ła zarządu Ł. Z. O, P, N: z dn. 29 
kwietnia 1925 r., zostaną rozegra- 
ne w dniu 24 maia jako w dniu 
t; Z. O. P. N., następujące zawo- 

y: 


BOISKO PRZY ULICY WODNEJ. 
godz. 11 rano, ' 


Hakoah — Team Klubów, Bar- 
kochba, Kadimah, Hasmonea, Spar 
ta i Samson, , 

Skład teamu ustalono jak nastę- 
puje: bramka Friszman (Barkoch- 
ba), Widawski (Samson), Edel- 
baum (Kadimah) kapitan; obrona: 
Ziegler (Kadimah), Koplewicz (Has 
monea), Steinbok (Barkochba), po- 
moc Hermeliń (Sparta), Poznański 
(Barkochba), Siwek (Samson), Alt- 
man (Barkochba), Preiss (Samson) 
atak; rezerw: Fiszman (Kadimah), 
Rubinstein (Kadimah), Gross (Bar- 
kechba), Kantorowicz (Barkochba) 
Świętowicz (Barkochba). 

Team wyżej wymienionych klu- 
bów gra w koszulkach K, S. Kadi- 
mah, Klub. Kadimah dostarczy kom 
plet koszulek (11). 12 par spode- 
nek dostarzy Barkochba. Kluby 
Samson i Hasmonea dostarczą po 
1 piłce zdatnej do gry, 

Wyżej wymienieni gracze otrzy- 
mują po 2 wolne wejścia, po od- 
biór których zgłoszą się w piątek 
dn. 22 maja od 8 — 9 wiecz. w lo- 
kalu Ł. Z, O. P. N. Kluby zawia- 
domią i zaopatrzą swych członków 
w niezbędne utensylja sportowe. 
Graże wyżej wymienieni zameldu- 
ją się.w niedzielę dn. 24 maja 
(szatnia boisko przy ul, Wodnej) o 
godz. 10,20 rano 


PARK SPORTOWY ŁKS. 


Przedmecz godz. 15.20. 
ŁKS II — Reprezentacja kl. B. 


) 


WEZĄ 


y ŁZ 


‚P.N. 


związkowego Ne 4 
Mecz godz. 17. 


ŁKS, I — Reprezentacja kl. A..| 


W związku z powyższym ustalo- 
no następujący skład poszczegól- 
nych drużyn reprezentacyjnych: 

Reprezentacja kl, B.: bramka: 


Tiehl (WKS), obrona: Kokosiński | 


(KI. Tur. Il), Bestek (WKS) kapi- 
tan; Talmun (Kl. Tur. II), Kędzio- 
tek (Kl. Tur. II), Bartosz I (GMS), 
pomoc: Podlawski (GMS), Hoppe 
(WKS), Magdziarek (Concordia), 
Gurkiewicz (Kl. Tur. II) Bergman 


Piłka nożna 
Mistrzostwa Wiednia 


Tabela mistrzostw Wiednia wy- 
glada obecnie następująco: 

1) Hakoah 16 gier, 22 punktów, 
stosunek bramek 34:21, 

2) Amatorzy 18 gier, 22 punktów 
31:25, 
3) Rapid 18 gier, 20 punktów, 

4) Admira 17 gier, 19 punktów. 
36:25, 
5) W. A, C. 17 gier, 19 punktów. 
37:33, 
6) Wacker 17 gier, 18 punktów. 
28:30, 


(Szturm). Yee 
RS: Pike Gaza, Ga- kak ań, jem, znzegać 
MAJ (Concordia),  Szor Sportclub i Slowanem, podczas śdy 


Reprezentacja Kl. A.: bramka: 
Pile (£TSG), obrona: Kahl (K. Tur.) 
Kirszbaum (Siła), pomoc: Wolan- 
gel (ŁTSG), Bersz (Union) kapitan; 
Wieliszek (ŁTSG), atak: Francman 
(ŁTSG), Herbstreich ATSG), Ol. 
Kubik (KI. Tur.), Walkowski (Kl. 
Tur.. Pogodziński (ŁTSG). 

Rezerwa: Michalski (Kl. Tur.), 
Hinc (KI. Tur.), Frydman (Kl, Tut.), 
Magin (KI. Tur.) 

Gracze drużyny reprezentacyj- 
nej kl. B. zameldują się u kapitana 
związkowego (Szatnia boisko 
ŁKS) punktualnie o godz, 15, zaś 
Tur.), Pogodziński (ŁTSG). 
dzinie 16.20, 

Kluby zawiadomią i zaosatrzą 
członków swych w niezbędne u- 
dż sportowe (spodenki bia- 
e). 

Drużyna Reprez. kl, B gra w ko- 
szulkach GMS, Klub GMS dostar- 
czy komplet koszulek (11). 
gracze reprezentacji kl. A o go- 
koszulkach związkowych. 

Wymienieni gracze otrzymują 
po dwa wolne wejścia na zawody, 
po odbiór których zgłoszą się w 
piątek 22 maja od 8—9 godz, wiecz, 
do lokalu Ł, Z, O. P. N, 


Mistrzostwo Polski 


Niepewne na rażie kto dojdzie do finału 
w grupie Ł. K.S. — Wisła — Amatorski K. S. — 
Powinien dojść Ł. K. S. 


Ostatnie wypadki, jakie miały 
miejsce na boiskach: Królewskiej 
Huty, Torunia i Lwowa zarysowa- 
iy już wryraźmie kontury szans w 

ojściu do finału poszczególnych 
mistrzów z trzech grup, 

Najwięcej niespodzianek zaszło 
w grupie „Warta", „T. K. S.” i „Po 
lonja". Przypuszczalny mistrz tej 
grupy — Polonja z dwoma zdoby- 
tymi pumiktami utlewiła na szarym 
końcu i jest wyprzedzona przez T. 
KS. najmniej faworyzowanego śród 
powyższych 3 mistrzów. Niewiele 
brakło by i mistrza poza. zmusił T, 
K, 8. do trzeciej rozgrywki, Osta- 
teczna bowiem przegrana T, K 
do Warty w Torumiu była, jeżeli o 
przebieg gry chodzi, niesprawiedli 
wa i tylko pechowi toruńczylków 
przypisać należy, że mistrz Pozna- 
nia nie był zmuszony do trzeciej, 
decydującej rozgrywki z T. K. S 
na neutralnem boi 

Szanse zatem Warty w tej gru-| 


TSK 


go i wileńskiego — dotychczaso- 
w mistrz Polski — uzyskał wsz”- 
ie możliwe do zdobycia mistrzo- 
stwa grupy — punkty i w ten spo- 
sób dojście Pogoni k finału z 
zupełnie pewne. 

Najgorzej się sprawa przedsta- 
wia w grupie È. K., S., Wisła i Ama 
torsiki K, $. Wobec utnzymania 
czasowego uchwały wydziału gier 
i dyscypliny przez PZPN. niepe- 
wność mistrzów Łodzi, Królew- 
skięj Huty i Krakowa trwać musi 
do piątku. 

Jeżeli o wyniki chodzi — mi- 
strzem grupy winien zostać Ł, K. 


S.|S. wobec posiadanych 6 punktów 


na 8 możliwych (Wisła)— 4, Ama- 
torz m 2). 

ywy Wisły potrafiły (mamy 
nadzieję chwilowo) zachwiać fakty 
i kwestją przyszłości jest — wyeli- 


„|minowanie mistrza tejże grupy. 


W wypadku, gdyby Ł. K. S. spra 
wę wygrał (co jest pewne), a Ama- 


a 
w 


Amatorzy grają tylko z W. A. C, i 
Slowanem. 
3.9 


D puhar Davisa 
Ausfria pobiła Irlandję 


Rozgrywki rozpoczęto dn. 16-g0 
b. m. meczem S, $, Scroope (Irlan- 
dja) — hrabia Salm (Austrja). Pier- 
wszy set wygrał irlandczyk 6:0, na 
stępnie jednak w drugim secie 
przy stanie 2:0 na korzyść Salma. 
spadł ulewny deszcz tak, że dalszy 
ciąg meczu musiano odłożyć. 


WIEDEŃ, 20 maja (Pat). W za- 
wodach tenisowych o puhar Dawi- 
sa Austrja—lrlandja zwyciężyła 
Austria w stosunku 4:1 


Przed dzisiejszymi 
zawodami w Heienowie 


Wczoraj rano przybyli do Łodzi 


ry 7 
j żę 
Š 
Es 
ESAR 


Dwa wyścigi Kolarskie „Expressu 
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DODĘ A MAREA T PET ana 


Porannego“ 


Dzisiaj, t. jj w czwartek, roze-|wy Świat, al. Ujazdowska, Bagate« 


igrane zostaną w Warszawie dwa 
okrężne wyścigi kolarskie dzienni- 
jka „Express Poranny”, organizo- 
wane przez warsz. tow. cyklistów. 

Wyścig pierwszy, dostępny dla 
jeźdźców licencjonowanych w pol. 
|zw, tow. kolarskich, odbędzie. się 
na dystansie: Warszawa (al. Szu- 
|cha) — most kolejowy — Pelco- 
|wizna — Jabłonna — Nowy-Dwór 
— Serock — Jabłonna — Pelco- 
wizha — most Kierbedzia — Dy- 


nasy, wynoszącym w sumie około |liocowego wy 
a) 
wiski", 


105 klm, Start jego odbędzie 
al. Szucha” godz, 10 rano, a mar- 
sztuta w Warszawie pójdzie 
wzdłuż al. Ujazdowskiej, Nowego 
Światu, Krak. Przedmieścia, przez 
Stare Miasto do mostu kolejowe- 


o, 

Wyścig 13,5 km. okrężny ulicz- 
ny, w którym weźmie udział prze- 
ważnie młodzież, dostępny dla 


wszystkich, rozegrany zostanie na |następuiących 
ulicach Warszawy. Start jego od- |lera, Oswalda į , 
będzie się o godz. 1l-ej na Krak. |Abela i Zerbedo 


| 


Przedm. przed pomnikiem Koper- 
nika, a trasa pójdzie ulicami: No- 


‘la, Marszałkowska, Chmielna, Że 
lazna, Leszno. Przejazd, Długa, Ki- 
lińskiego, Podwale, pl, Zamkowy, 


Ziazd, Dobra, Drewniana, Topiel 
do Dynasów. Oba wyścigi będą 
miały finish na Dynasach, gdzie 


nadto będą ogłaszane meldunki te- 
lefoniczne z poszczególnych pun- 
któw wyścigu szosowego. Całkoe 
wity dochód z kart wstępu prze 
lany zostanie do kasy polsk. zw, 
tow, kolarsk. na zorganizowanie 
ścigu „dookoła Pole 


kudzianie na pegu 
okrgżnym 
„Exaressu Porannego“ 


Na bieg okrężny „Expressu Po- 
rannego", którego trasa wynosi 
105 kim., wysyłają łodzkie kluby 
zawodników: Mil. 
Forda" („Union”). 
(„Szturm ”), Pa*ze« 


ra („Rapid”) i Walińskiego (T.Z.WĄ 


Boks 


O tytuł mistrza Francji 


PARYŻ, 20 maja (W. sł. teler 
„Głosu Polskiego“). Wczoraj wie- 


czorem odbyły się w pałacu Gou- 


monta wielkie zawody bokserskie. 
Z najwyższem napięciem oczeki- 
wano spotkania między Francis 
|Charles i Molina o tytuł mistrza 
|Francji, Walka była niezwykle ży- 


pie w dojściu do finału są już zu- |torski K, S. przegrał — zadecydu- | 


pełnie pewne, posiada ona bowiem |je trzecia rozgrywka na neutral- 

6 „punktów zwycięskich na 8 mo-|nem boisku, Wisła bowiem posia- 

żliwych. dałaby taką ilość punktów, jaką 
W grupie południowej zupełnie |rozporządza Ł. K, S, 

pewnie do finału kroczy przypu-| Dotychczas więc nierozstrzygnię 

szczalmy mistrz Polski — „Pogoń”.|ta jest sprawa kto, dojdzie do fina- 


zagraniczni kolarze i motorzyścij wa i ostra, Na początku i podczas 
liczbie ośmiu, oraz Kalinowski z pierwszych trzech rund udało się 
Warszawy, leader dla startującego, Molinie w $wałtownym ataku za- 
w dniu dzisiejszym członka S. S.| dać swemu przeciwnikowi różne 
„Union“, Feliksa Burno. uderzenia, Od 4-ej rundy począaw- 
Już od godziny 4 po poł. w He-|szy widoczna była stale wzrasta- 
lenowie trenowali mistrz Europy 
telbrink,  holender Vermeer, 
włoch Bordoni į niemiec Exleben. 
Zainteresowanie wyścigami jest 
wielkie Wyścigi rozpoczną się 
punktualnie o godz. 4 po poł. 


„Głosu Polskiego"). Mistrz świata 
w boksie Dempsey przybył dzisia! 
wraz z żoną do Paryża, Na dworcu 
powitał go Carpentier. Przed dwor 


Automobilizm 


TRZY NOWE REKORDY. 

Na najznakomitszym autodromie 
świata w Monthlerry, ustanowione 
zostały następujące wyniki, stano- 
wiące rekordy światowe: wyścig 
3-godzinny 509 klm. 857 mtr. (po- 
przedni rekord Thomas na maszy- 
nie Leyland-Thomas . 496.94 mtr.). ve w mier: 
Wyścig 6-godzinny 945.397 m. telnych w lotnictwie powoduje tak 
(poprzedni rekord Thomasa — zwaną strata szybkości, Samoloty 
923.604 mtr.). Wyścig 500 kim, — konstruowane są w ten sposób, iż 
2 godz. 56 min. 40.24 sek. (poprze- podczas lotu normalnego skrzydła 
dni rekord Thomasa 3 godz. 10 m. S4 pochylone w stosunku da kie- 
'10 sek.). Rekordy te ustanowił runku lotu o pewten kąt określo- 
,Gartfield na maszynie Renault, iny, zazwyczaj bliski 9 stopni. Je- 


żeli zdarzy się, że podczas lotu z 

Związek sfrzeleski jakichkolwiekbądź powodów np. 
fs t 
a sporí 


skutkiem zepsucia się steru w wy- 
sokości kąt zaczepienia skrzydeł 
wzrasta o kilka stopni, opór pə- 

Organizuje on specjalną 
sekcję gło kręci się w powietrzu, nie cią- 
(p) Przy V 'oddziele związku |gnąc za sobą płatowca tak, jak to 
|strzeleckiego powstała sekcja lek- | się dzieje niekiedy w samochodzie. 
koatletyczna, która przyjmuje w |gdy koła „buksują”, to jest ślizgają 
poczet swych członków także kan- |się w piasku, błocie lub śniegu. 
dydatów niezrzeszonych. posiada- |Prawo ciężkości zaczyna działać 
jących pewne kwalifikacje lekko- |i lotnik spada. Wypadek ten wła- 


Z górą połowę wypadków śmier- 


| 


wietrza powieksza się, siła śmigła 
nie może go przezwyciężyć i śmi- 


Lotnictwo-ni 
lecz jako środek lokomocji 
Doniosły wynalazek w tej dziedzinie 


iaca przewaga Charles'a, W 5-e; 
rundzie zdawało się, że Molina po 
ciężkiem uderzeniu w żołądek po- 
zostanie na ziemi, Mimo to jednak 
Molina podniósł się i walczył da- 
lej. W 8-ej rundzie musiał Molina 
znów paść na ziemię po otrzyma- 
niu ponownego uderzenia w brzuch, 
Tym razem musiał przerwać wał: 
kę. Zwycięzca Charles mimo zwy* 
cięstwa nie zdołał utrzymać tytułu 
mistrza Francji średniej wagi, po 
nieważ jes tjuż zbyt ciężki, waży 
bowiem 72,3 klg. 


Amerykański mistrz boksu w Faryżu 
icem zgromadził się tłum, licząc, 


PARYŻ, 20 maja (WŁ. sł. telegr | 


kilka tysięcy ludzi, i witał entuzia» 


|stycznie amerykańskiego mistrza 


boksu. 


niez" 


e jako sport 


Wynalazek jest obecnie przede 
'miotem badań sekcji technicznej 
francuskiej aeronautyki wojennej, 
Kapitan Lepinte wykorzystuje wła= 
ściwości, jakie stwarza siła pędu 
powietrza przy wybuchu zapału 
racy. Wybuch substancji, wypeł= 
|niający racę, wytworzyć może w 
miarę potrzeby siłę hamującą lub 
przyspieszającą. 

amującą zastosować można, 
gdy trzeba zwolnić szybkość upad- 
ku samolotu, przyspieszającą, aby 
dać aparatowi rozpęd, dając moż: 
ność odzyskania pozycji normalnej. 
Z każdego boku samolotu, w miej- 
scach ściśle określonych, umoco- 
wywane są dwie lub trzy race w 
łuskach metalowych, pokrytych 
dwiema powłokami, azbestową 1 
krzemionkową lub ogniotrwałą por 
celanową. 


atletyczne. Zapisy we wtorki i piąt 


śnie nazywa się stratą szybkości. 


Mając tak słabych przeciwn'ków, 
jak mistrzowie okręgów: lubelskie-' 


łu w grupie: Ł. K. S., Wisła i Ama- 
torski K. S. 


Mistrzostwo grupy Ł. K. 5. niepewne 


Uchwała P. Z.P. N. jeszcze nie zapadła 


P. N. rozpatrywano uchwałę wy-, 
działu Gier i Dyscypliny w sprawie ! 
przyznania „Wiśle 2 valcoverów 
z meczów Ł. K, S, — Wisła, róze- 
granych w dniach 29 marca i 12-go 
kwietnia b. r. 

Wobec tefo, iż sprawa „Amator- 
ski K, S;—„Wisła”, wskutek spóź- 


i Amatorski K. S, — Wisła 
Decyzja w powyższych kwest- 


jach zapadnie na piątkowem po- | 


siedzeniu P, Z, P .N. 


Jednocześnie Ł, K. S. założył || 
ostry protest przeciwko uchwale% 


wydziału gier i dyscypliny, jako 
niesłusznej i krzywdzącej naszega 


ki o godz. 20 Sienkiewicza 3-5. ` 
TR ELT EEEO COEL ENE OLEN RETE 
e OE O E A E 


i 


Jeżeli pilot w krytycznej chwili 
znajduje się na znacznej wysoko- 
ści—przy wprawie i przytomności 
umysłu potrafi on jeszcze opano- 
wać sytuację į doprowadzić aparat 
do pozycji normalnej, umożliwiają- 
cej lot, $dy jednak strata szybko- 
ści wydarzy się, tak to bywa naj- 
8 | częściej, już w pobliżu ziemi, przed 
ladowaniem, lotnik niema możności 
nastawienia aparatu į puszczenia w 
J|ruch motoru i w/ najlepszym razie 
musi lądować bez możności wybo- 
ru terenu. 

W ten sposób zginął znany lot- 


$ 


muzyczny 
BIZET-GRIEG 


Orkiestry symf_ pod dyrekcig 

Teodora Rydera. W programie 

m. in: Grieg: Suita. Feer-Gynt: 

S:gurd jorsa tar. Lizet: Suita 
1i Il ga L'arlesienne. 


Wieczorem o g. Ġ-oj 
Koncert popularny 


tek innych. 


nik francuski Xedrines i wiele se-, 


Oficer francuski, kapitan Albert 


Race napełnione są subsłancią, 
mogącą wytworzyć określoną obh- 
jętość gazu pod wielkiem ciśnie. 
od tysiąca do 2000 kg. na centy» 
metr kwadratowy. Materjał wybite 
chowy zapala się zapomocą elek- 
tryczności. Utworzony w ten spo- 
sób gaz wydostaje się przez rury 
metalowe w tył lub przód, stosow= 
inie do potrzeby użycia siły opóźnią 
jącej lub przyspieszającei. 

W razie upadku pionowego, ka- 
pitan Lepinte stosuie serję naste- 
pujących po sobie wybuchów, któ 
re osłabiają siłę spadania samola= 
tu, stanowiąc niejako hamulec põ- 
wietrzny. *, 

Aby złagodzić siłę uderzenia, wy 


| 


l 


nionego, protestu mistrza śląskiego, 
nie mogła być na tem posiedzeniu 
rozpatrywana — postanowiono Wy- 
łonić komisję, któraby dokładnie 


mistrza, Niepewność w grupie Ł. 


tem nadal. 


K. S., Wisła i Amatorski trwa za- 3 
(30) |; 


He LE NGW 


Lepinte, wynalazł świeżo sposób, |wołaną wybuchem, wynalazca sto- 
mający na celu przywrócenie apa-|suje urządzenia, chytające wstecz- 
ratowi normalnej pozycji w raziejne odrzuty rakiet, amortyzatory, 
straty szybkości, a w razie upadku |analogicznie, jak to się dzieje przy 
zahamowania jego siły. luiach działowych. 


OGŁOSZENIE. 


*] Urząd Skarbowy w Łodzi podaje do ogólnej wiadomości, że 
w Łodzi dnia 27-go mata r. b., pomiędzy godziną 10 rano, 
a 4 po południu na pokrycie zaległych podatków odbędą się sprze- 
daże z licytacji zajętych ruchomości u następujących nieakuratnych 
płatników skarbowych: 

1) Aizen Abram, Zachodnia 16, meble. 

2) Birnbaum J. H., Szkolna 17, meble. 

8) Bresler Chaja, Zgierska 1, 10 kg. kawy, 100 kg. mydła, 5 kg. 
herbaty, 30 kg. cykorji, 50 pudełek szprotów, 40 kg. świec, 10 szt. 
mydła toaletowego. 

4) Działoszyński Moryc, Zgierska 21, meble. 

5) Fajn Zyndla, Nowomiejska 5, 100 skór giemzowych. 

6) Farber Szlama, Zgierska 38, meble i maszyna. 

7) Glanc Wiktor, Nowomiejska 19, 15 szt. bawełn. manufaktury. 

8) Goldsztajn Jankiel, Zgierska 1, 100 kg. śliwek, 100 kg. fasoli, 
100 kg. swiec, 300 kg. mydła, 50 pudełek szprotów. 

9) Grundman Abram, Zgierska 9, czekolada, soki, cukierki, szproty. 

10) Glater G, Zawadzka 23, pianino, kredens z pomocnikiem, krysz- 
tały i zegar. =. 

11) Hendeles Hersz, Nowomiejska 13, 1000 tuz. guzików kościanych. 

12) Hanower Mojżesz Salomon, Zgierska 5, mydło, szprofy, orzechy, 
migdały, kawa, herbata i cykorja, 

13) Hamburger Lendon, Nowomiejska 17, 80 tuzinów chustek. 

14) Koplowicz Henoch, Zgierska 10, meble. 

15) Krasuski Antoni, Północna 16, 120 flakonów perfum. 

16) Korn Dawid, Nowomiejska 5, 200 tuzinów kołnierzy gumowych. 

17) Lewkowicz Jakób, Aleksandryjska 20, meble i maszyna. 

18) Likerman Pinkus, Piramowicza 10, pianino, meble i zegar. 

19) Lipski Izaak i Herman, Zgłerska 5, 100 sztuk, żarówek, 
randoli, 20 cylindrów, 30 kloszów, i 300 mtr. drutu-przewodn. 

20) Lewensohn Szaja, Pomorska 20, kredens, szafa i 150 kg. skóry 
podeszwowej, 

21) Mandelbaum Icek, Aleksandrowska 2, 500 paczek papierosów. 

22) Nadel Mordka, Nowomiejska 27, (0 sztuk manufaktury. 

23) Radoszycki Gecel, Nowomiejska 4, 25 palt damskich. 

24) kozenberg Jakób, Szkolna 22, meble. 


26) Rubinowicz Berysz, Zgierska 5, 260 kg. mydła, 13 kg. krochtma- 
lu, piecyk kaflany, 10 kg. mydła szarego i waga 10 kg. 
27) Sztern Aron, Mendel, Nowomiejska 15, 100 sztuczek płótna, 
28) Szydłowski Mojżesz, Północna 11, 4 worki grochu. 
29) Szyf T., Plac Walności 11, szafa i kontuar. 
30) Szałdajewski Lajbuś, Północna 8, 500 mtr. płótna. 
31) Wiener Mendel D., Nowomiejska 10, kajety, papier i szpagat. 
32) Wajnberg Symcha, Ogrodowa 8, meble i zegary. 
33) Wolman Hersz, Zgierska 41, owies, siano i otręby. 
34) Wiener Lajbuś, Nowomiejska 17, 300 mtr. 
odzież męską. 
Zasekwestrowane ruchomości obejrzeć można w dniu sprzedaży 
na miejscu licytacji. 
Łódź, dnia 19-go maja 1925 r. 
4264—1 NACZELNIK URZĘDU: 
(7 A. Jasiński. 


bia abeat £ Oaia ETE P E TĘ: 
DWORAKA z Ka EBY PALTOR 
s ` f nuż W z of A - 


angielskie płaszcze męskie i damskie 
od 25 do 115 zł. 


Batyst drukowany od Zi. 1.56 
Etaminy kolorowe 

Frotte białe 

Opale drukowane 

Wełenki na bluzki i suknie 


Gumowe 


Ubrania i palta męskie 

Damskie i dziecinne palta 

Ubranka i sukienki dziecinne 

SUKNIE, BLUZKI, KOSTJU- 
MY (wyprzedaż) 


JEDWABIE: brani 
BIELIZNA DAMSKA í MĘSKA ec rh na prepa 
AWATY, KOŁNIERZYKI 
i SPINKI $ R . | KRATY WEŁNIANE NA 
Skarpetki i pończochy SUKNIE 
NICI JEDWABNE DO Gabardiny męskie i damskie 
SZYCIA Krepy 


PARASOLE i LASKI 
Firanki z metra i pasowane 
Lakierki i trzewiki 


sp. me. „WATMATK LÓWZKI” 


WOJSKOWE KAMGARNY 
i GABARDINY 


lillpiętro. Piotrkowska 44. Tel. 6-13. lillpiętn. $ 
3 a PON W N E RAT AE AANE 


Dpto det Wyższej Szkoly Realnej, 


z Wydziałem Handlowym 


Zgromadzenia Kupców m Łodzi 


niniejszem podaje do wiadomości, iż egzaminy wstępne FR 
w pierwszym terminie odbędą się dnia 2, 3 i 4 czerwca r. b., 
w drugim terminie dnia 16, 17 i 18 czerwca r.: b. Początek 
egzaminów o.godz. 4-ej po południu. 

Lekcje w klasie podwsiępnej w przyszłym roku szkolnym 
rozpoczynać się będą o godz. 9-ej rano. 
` Podania o przyjęcie kandydatów przyjmuje "Kancelarja 
Bij Szkoły codziennie. 126—3 


NIEJ) 


w z” © szw" Pa 


HEN 


s 


ELCZER 


J. ABRANOWICZ(. 


Rarotowicta.(Dalpina) 2 do wynajęcia w zdrowej miejsco- 


tel. 27-97 wości. Mleko i jarzyny na miej- 
Codziennie szczepienie ospy scu. Wiadomość w Koluszkach, 
świeżą krowianką. 3936— 10: bufet Il klasy. DoS 


Redaktor i wydawca; Parceli Sachs. 


12 ży-| p 


25) Rosenberg Lipman, Aleksandrowska 24, 50 chustek, 50 kg. we sA 


manufaktury na; 


| |8-klasowe GIMNA 


Š ósmej, odbędą się 28, 29 i 30 maja, o godz. 4 po 
5 |poł., oraz dnia 15, 16 i 17 czerwca, o g. 4 po poł. 


„ |dziennie od 8 do 1-ej. 


| |od Zielone, da Zawadzkiej, albo od Narutowicza do Wschodnie |? 


` „Zaraz 4277“ 


W drukarni „Głosu Polskiego" Piotrkowska 86, 


21.V, — GŁOS POLSKI — 1925 r. 


Stowarzyszenie Handlowców Polskich | 


W poniedziałek, dnia 25 maja r. b. o 


godz. 7-ej. wiecz. 
terminie odbędzie się w lokalu własnym | 


w pierwszym 


Ogólne Nadzwyczajne Zebranie Gzłonków Stowarzyszenia 


z nąstępującym porządkiem obrad: 
1) Zagajenie i wybory Prezydjum 
Zebrania; 
2) Odczytanie protokułu zpoprzed- 


Statutu tegoż; 
niego Rocznego Zebrania; 


3) Likwidacja Stowarzyszenia; 
4) Przejście na Związek i przyjęcie 


5) Przelanie majątku na rzecz Związku; 


W razie nieprzycia dostatecznej liczby członków w pierwszym terminie 
Ogólne Nadzwyczajne Zebranie w myśl $ 27 Statutu odbędzie się tegoż dnia 
o godz. 8-ej wiecz. w drugim terminie, ważne bez względu na liczbę obecnych. 


Prosimy Sz. Kolegów o nieodzowne i punktualne przybycie. 
ZARZĄD. 


UWAGA: Projekt Statutu Związku jest do przejrzenia w kancelarji Stowarzy- 
szenia Handl, Polskich (Piotrkowska 108), w godzinach od 11—3 pp. i od 5—8 wiecz, 


„UNION“ 
Plar śnortowy le] nów 


ziś, w czwartek, 
dn. 21 maja 1925 r, 

o godz. 4 po poł. 
Wielkie Międzynarodowe 


WYŚCIGI 


za dużymi motorami 
jak również wyścigi sprynterowskie. 
Udział biorą w wyścigach za dużymi motorami: 
BORDONI  — mistrz Włoch 
RR VERMEER — mistrz Holandji 
8 ERXLEBEN. — mistrz Kolonii Bkę, 
BURNO — 8.8. „Union*-Łódź BÓR 
EXHIBITION: mistrz Europy. A. Siellbrink, 8 
Szczegóły w programach. Podczas wyścigów Mane 
przydrywa orkiestra. y 
RK Rozlosowanie ROWERU marki „Inventia“ 
z pomiędzy posiadaczy numerowan. programów. 
f Przedsprzedaż biletów w firmie „Meteor“, 
Przejazd 16 itel 10-16; w dniu wyścigów do 
g. 1 po poł. w lokalu klub., Przejazd 7, (tel. S 
27-25), od g. 1 po poł. przy kasie placu sport. KB 4 
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humanistyczne 


: B A BR AUN AF z kuchnią 


z wyg. na parterze lub I piętrze 
Piotrkowskiej 
Główną a Moniuszki. 
skierować do „Biura Rach“ Piotr- 


Ul. Narutowicza Nr. 59. 


Egzaminy wstępne do wszystkich klas, prócz |PIZY uł. 


kowska 38. 
Podania przyjmuje kancelarja gimnazjum ço- 


4185—5 
Biuro PORAD 


IZLECEK PRAWNYCH 99 WIEDZA” 


Łódź, ul. Piotrkowska 90, prawa oficyna, | piętro 
Biuro czynne codziennie od 9 rano do 8 wieczorem 
Vłaściciel biura Antoni Kozanecki rutynowany znawca pra- 
wa, dyplomowany na stopień nołarjusza, udziela porad: pra- 
wnych we wszystkich sprawach podatkowych, hipotecznych, 
notatjalnych, spadkowych, majątkowych. długów przedwo- 
iennych i zaginionych na wojnie. BIURO PISZE PODANIA 
1: REKURSY, prywatne umowy, TŁUMACZY z języków 
obcych, PKZEPISUJE na maszynach i WYLICZA PODATKI: 
PRZEMYSŁOWY, DOCHODOWY i wszelkie inne. 4285-1 


Dia niezamożnych porady prawne bezpłatnie 
Wystrzegać się ulicznych uoradców i pokątnych pisarzy. 


nabycia ładnych, 


a 
<> 
na pierwszem piętrze, wejście od bramy 


przy ulicy Piotrkowskiej |ll | Wil. 
* |qanienka udziela 
niemieckiego 
bardzo tanio. 
ferty pod „Niem- 
ka* 228-5-1n 


na biura poszuk'wane od zaraz 


Oferty do Adm. „Głosu“, Piotrkowska 106, sub. |====—=—==——=— 

Z | UMO i sprzedać 
UWAGA PS 
) sprzedania oraz 
Związek Robotnków Przemysłu Skórzanego w kadzi, 10 rowerów I war- 
Po zalegaiizowaniu nowego Zwiazku, zwołuje NSE RE PCACYNY 


Ls Przedajiwre.e órgenzacy.ne Zebrane (55w 


N 5. Wiadomość 

na miejscu. 21 2-k 

w dniu 24.V.25 na godz 10 rano. peszyna do me-s 

Wszyscy Robotnicy zatrudnieni w przemyśle skórza- reżkowania, no- 
nym, Proszeni są o jaknajliczniejsze przybycie. 

PL. UL Pr. Narutowicza Nr. 50 


wa, okazyjnie do 
sprzedania Głów- 
Komisja Organizacyjna 


na 58, pr. of, m. 13. 
94—6- 


Ceny fabryczne. 
Na raty. 


A Główna 56. zz) 


Piotrkowska 213, tel. 29-11. 


BR | oraz meble, 


M 
2% 


M|]Sprzedaje ze składu po cenach 
e | fabrycznych: Cement, Papę 
H | dachową, smodłę szwedzką, 
gwoździe. etermiik, czeskie 
rury kamionkoweż Koalinę 
||oraz inne artykuły budowłane 


Biuro handi, techn. i budowl. 


UM J. Pacer, M. Przesmycki, 
| S. Sienkiewicz i S-ka 


73-4 


między 
Zgłoszenia 


287—1 


Wyjątkowa oKazja 


tanich, praktycznych 


MEBLI 


z masy drzewnej wiedeńskiej 
nadające się, specjalnie, ma letniska, 
Obejrzeć można na składzie binra hanul. 
techn i budowl. J. Pacer, M.Prze» 
smycki, S$. Sienkiewicz i 5-sa 
Piotrkowska 215, tel. 29-11 


Oałoszenia drobne 


Po 10 groszy za wyraz. 


Dla poszukujących pracy 
5 groszy za wyraz, Naj- 


mniejsze ogloszenie 50 gr. 
n a Beant Ek ŁA RY E 


fabryki 


272—4 


Ba 
D 
<>! 
A 
gazie fox-terriera 

czystej rasy 6-0 


miesięcznego. Zgło 
szenia pod „423 


w Admin. „Głosy A 


Polskiego“. 59-5-k 
mm 

eble, dywany, 

łóżka metalowe, 
wózki, kołyski, le 
żaki, łóżka polowe 
na letniska, poleca 
najtaniej Magazyn 
Mebli W. Romi- 
szowski Piotrkow- 
ska 116,1 p. tront. 
Tel. 21 61. 82-25-k 
zw mz aa | 


NSL do sprze 
M dania „Royal“ 
4 H. P. UL Wól- 
czańska 235, od- 
lewnia. 181—4—k 


| 


Ńr. 188 


ei w większej 
ilości tanio da 
sprzedania Rzdow- 
ska 53 Woch. 5-5-k 
kazja 5 zł. panto- 
felki damskie 
prunelowe czarne, 
biale starszego ta- 
sonu, Firma Janiec 
Andrzeja 24. 
255—10:k 


kewer wyścigowy, 
nowy (org, Or- 
monde) okazyjnie 
do sprzedania. Wia- 
domość: ul. Pań- 
ska 110 m.3, w dni 
powszednie 12—1 
i 6—8. 2198—]—k 
Po Ford w 

dobrym stanie 
sprzedam na star- 
ter i światło elek- 
tryczne. Ul. Gro- 
szanga NM 4 Ba- 
luty. 219—5-k 


pao do sprzeda= 
nia dwie kasy 
pancerne tirm za- 
granicznych, Wia- 
domość u portjera 
ulica Cegielniana 
N: 68, 210:2-k 


l powodu wyjazdu 
sprzedam rower, 
maszynę Singera 
aeia gramofon, 
mebie Płocka 1 m.1 


LOKALE, mieszkam 


2» ie odstąpienia 2 


pokoje lub poje- 
dyńczo, sklep, dwa 
pokoje, stajnia 
Wia- 
domość: ul, Cegiel- 
niana 98, dozorca 
wskaże, 52- 1-m 
je wynajęcia po- 

kój z kuchnia. 
Wierzbowa Mt 14, 
wiadomość u do- 
zorcy. 247- 1--m 


o wynajęcia ład 
y nie umeblowany 


SA | pokój od zaraz 


Kilińskiego Ne 19, 
pi NR 

1E5ZKANIE 4 po- 
M. kojowe z wszel- 
kiemi wygodami do 
wynajęcia, Uierty 
sub „L; B.* 1 2-m 


č lowany 4 od» 
dzielnem wejściem 
do wynajęcia Zgto- 
sić się: harota 4 
m. 11. „astać mię- 
dzy 2—5 godz, po 
południu i od Seej 
wiecz. 243—]—m 
„okoj umeblowany 
V panu (izr.) wy- 
najmę. Zawadzka 
N 16a, m. 25, le- 
wa oficyna. 65-1-m 
okój umeblowany 
t z trontu dọ wy- 
najęcia od zaraz. 
Cegielniana 58 «, 
M. 5, 266- |-m 
nlęp irontowy z 
d wystawą, przyle- 
gającym składem 
przy ul, Głównej 
od Piotrkowskiej 
do Rynku Wod- 
nego poszukiwany. 
Qterty pod „Skiep 
trontowy* do Adm. 
„Giłosu”, 255-1-m 
pokóje czyste 
12 i niekrępujące 
poszukiwane,Łask. 
wiadomość pod 
„Cena obojętna*, 
dó admin. „ułosu 
Polskiego“. 
220—5-m 


pokoje  slużbo- 

wy, kuchnia, gaz, 
elektryczność, sło- 
neczne = Piotrkow- 
ska (śródmieście) 
tront zamienię z 
dopłatą na 4 poko- 
je z kuchnią i wy- 
vodami w Warsza- 
wie, Zgłoszenia 
sub uł. „PW 
administracji „Gło- 
su“. 1--5-m 


lagidiode GOKU, 


urajewska Anto- 
"nina zgubiła 
książkę oDbrachun= 
kową, legitymację 
od zapomóg,kartkę 
ze szpitala, taion 
do odebrania za- 


pomog. — Nowe 
Chojny, ul. Rysia 
Ne 24 4257 —1 


| oi o O e 
uińska Francisz- 
ka zgubiła iegi- 
tymację zapomo» 
gowa Mè 2411. 
243 —|—z 
ajdeman Jerzy za: 
gubił dowód oso» 
bisty, wyd. w Eo 
dzi 195—5-2 


Redaktor odpowiedzialny; Władysław Magalski, 


